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Edward Ochab udał się 
z wizytą do ZOA i Etiopii

Pierwsza na 4aL wysokim szczeblu 
polska podhóź sio Afryki

W poniedziałek, w godzinach porannych przewodniczący
Rady Państwa PRL — 
się z oficjalną wizytą 
i Etiopii.
Przewodniczącemu

Państwa towarzyszą: j 
tarz Rady Państwa — . 
Horodecki, wiceminister :

Edward Ochab wraz z małżonką udał 
do Zjednoczonej Republiki Arabskiej

Rady 
sekre- 
Julian 
spraw

go i Skupu oraz Centralnego 
skieh.
Minister Feliks Pisula 

stwierdził m. in., że czołowym

7* obrad komisji sejmowej

Lepsze zaopatrzenie rynku 
zadaniem pierwszoplanowym
Komisja Rolnictwa i Przemysłu Spożywczego, obradująca 

pod przewodnictwem pos. Jana Klechy (PZPR), przyjęła 
projekt planu i budżetu Ministerstwa Przemysłu Spożywczc-

Związku Spółdzielni Mleczar-

zagranicznych — Marian Nasz- 
kowski, wiceminister handlu
zagranicznego Franciszek
Modrzewski, I zastępca prze­
wodniczącego Komitetu Współ 
pracy Gospodarczej z Zagra­
nicą — Kazimierz Olszewski 
oraz grupa wyższych urzędni­
ków Rady Państwa i MSZ.

Do Kairu — pierwszego eta­
pu podróży udał się również

Sesja naukowa 
o ruchu ludowym
Wczoraj rozpoczęła się w 

Warszawie 3-dniowa sesja na­
ukowa, poświęcona 70-leci u 
ruchu ludowego w Polsce. Se­
sja, zorganizowana przez Za­
kład Historii Ruchu Ludowe­
go przy NK ZSL, stanowi za­
kończenie obchodów tej histo­
rycznej rocznicy. (PAP)

Partyjna delegacja
CS8S z wizytą 
w Wielkopolsce

Wczoraj w godzinach przed­
południowych przyjechała do 
Poznania delegacja partyj­
nych działaczy oświatowych 
Czechosłowacji. W skład dele­
gacji wchodzą: inspektor Wy­
działu Nauki i Oświaty KC 
Komunistycznej Partii Cze­
chosłowacji — Vaclav Vanek, 
instruktor tego samego wy­
działu — VIu$ta Jeliota oraz 
kierownik Wydziału Nauki i 
Oświaty KC KP Słowacji — 
Miron Matuscak. „

Gości z CSRS na poznań-

ambasador Zjednoczonej Re­
publiki Arabskiej w Polsce 
Saad A. Afra.

Na lotnisku Okęcie prze­
wodniczącego Rady Państwa 
i towarzyszące mu osoby że­
gnali członkowie najwyższych 
władz z Władysławem Gomuł­
ką i Józefem Cyrankiewiczem. 
Ministerstwo Spraw Zagra­
nicznych reprezentował wice- 
min. Józef Winiewicz.

Obecny był dziekan korpusu 
dyplomatycznego, ambasador 
W. Brytanii w Polsce — Ge- 
orge L, Clutton. _

Obecni byli również człon­
kowie ambasady ZRA w War­
szawie.

O godzinie 15.15 wylądował 
w Kairze samołot, którym 
przybył Edward Ochab wraz 
z towarzyszącymi mu osoba­
mi. Na lotnisku Edwarda O- 
chaba witali prezydent ZRA, 
Gamal Abdel Naser, premier 
ZRA Zakarija Muhieddin, wi­
ceprezydent i sekretarz gene­
ralny Arabskiego Zv’iązku So­
cjalistycznego, Ali Sabri, am­
basador PRL w Kairze Sidor 
oraz inne osobistości. Po po­
witaniu i przejściu przed kom­
panią honorową przewodni­
czący Rady Państwa Edward 
Ochab oraz prezydent ZRA 
Naser odjechali do pałacu 
Kubbeh. (PAP)

20 lat polskiej nauki
i:a ziemiach zachodnich i iJśtacuvc!i

Doktoraty b c. dla irybUnych mężów siaoso i naukowców

Odświętnie udekorowany Wrocław stał się na 3 najbliższe 
dni miejscem centralnych uroczystości 20-lccia polskiej 
nauki na ziemiach zachodnich i północnych.
Jest to święto ponad 65 tys. 

młodzieży studenckiej i ponad 
5 tys. pracowników nauki sku­
pionych w 22 wyższych uczel-

działo

barbarzyńców
Szpital przeciwgruźliczy w pre- 
wincji Thanh Hoa, ofiarowany 
przed kilku laty Wietnamowi 
przez NRD, był trzykrotnie bom­
bardowany przez lotnictwo ame­
rykańskie. Ha szpital spadlo w 
sumie 370 bomb. Budynki szpi­
talne i laboratoryjne zostały cał­

kowicie zniszczone.
CAF

skim dworcu witali m. in.:
kierownik Wydziału Nauki i 
Oświaty KW PZPR — Romu­
ald Jezierski, zastępca kierow-
nika tegoż wydziału Jan
Wojtaszek oraz zastępca Ku­
ratora — Jan Bartkowiak.

W pierwszym dniu swego 
pobytu w Wielkopolsce dele­
gacja KC KP Czechosłowacji, 
która przyjechała, by zapo­
znać się z naszymi doświad­
czeniami i osiągnięciami w za­
kresie oświaty spotkała się z 
sekretarzem KW PZPR — Ed­
wardem Zimmerem. Goście 
wzięli również udział w spot­
kaniu, nauczycieli nowatorów 
i aktywu oświatowego, zorga­
nizowanym z okazji Dnia Na­
uczyciela. Ponadto złożyli wi­
zytę wychowawcom w Szkole 
Podstawowej nr 76.

Dzisiaj delegacja z CSRS 
spotka się z nauczycielami 
Szkoły Podstawowej nr 1 w 
Puszczykowie oraz zwiedzi Li­
ceum Ogólnokształcące nr 5 w 
Poznaniu. Po południu goście 
udadzą się do Wrześni, by tam 
zwiedzić Szkołę Tysiąclecia o- 
raz spotkać się z nauczyciela­
mi Technikum Mleczarskiego. 
Wieczorem delegacja odjeżdża 
do Warszawy, (y)

Bowod społecznego uznania

l»

W Brazylii

Kolejne ograniczenie 
swobód demokratycznych 
Prezydent Brazylii Castello 

Branca podpisał czwarte uzu­
pełnienie do aktu instytucyj- 
nego, określające sposób two­
rzenia nowych partii. W pierw 
szym etapie przewiduje się u- 
tworzenie organizacji parla­
mentarnych w Kongresie Na­
rodowym.

W praktyce — jak przewi­
duje prasa — mogą powstać 
tylko dwie takie organizacje, 
gdyż dla utworzenia jednej 
organizacji wymaga się co 
najmniej 140 podpisów depu­
towanych i senatorów. Orga­
nizacje parlamentarne będą 
mogły następnie, po przewi­
dzianych na rok 1966 wybo­
rach, przekształcić się w roku 
1967 w partie polityczne.

Sztandary dla LOK-u we Wrześni 
i Wielkopolskiego Pułku OH

W uznaniu zasług, wrzesińska organizacja Ligi Obrony 
Kraju otrzymała w niedzielę sztandar, ufundowany przez 
Powiatowy Komitet Frontu Jedności Narodu. Również spo­
łeczeństwo ufundowało sztandar dła Wielkopolskiego Pułku
Obrony Terytorialnej Kraju
W uroczystościach wzięli m.

in. udział: wiceminister
ny Narodowej gen
Grzegorz Korczyński, I 
tarz KW PZPR — Jan
lak, 
dium

przewodniczący
WRN

Obro- 
dyw. 

sekre- 
Szyd- 

Prezy-
Franciszek

Szczerbal, przewodniczący Pre 
zydium RN Poznania — Je­
rzy Kusiak, generałowie: Frań
Ciszek Księżarezyk Eugc-
niusz Moiczyk, dowódcy po­
szczególnych jednostek, dele­
gacje zakładów pracy.

Wrzesiński© uroczystości roz 
poczęły się akademią, na któ­
rej zabrał głos gen. Korczyń-

Uwaga Czytelnicy!
dzisiaj na stronie 4
Ogłaszamy warunki 

tradycyjnego konkursu 

Bądźmy zdrowi 
organizowanego przez Spo­
łeczny Komitet do Walki z
Gruźlicą, Wojewódzką

im. Franciszka Bartoszka.
ski, mówiąc o wkładzie LOK- 
u w dzieło obrony terytorial­
nej kraju. On też wręczył or­
ganizacji wrzesińskiej sztan­
dar. Następnie odbyło się o- 
twarcie największego w Wiel­
kopolsce — Ośrodka Szkole­
nia Motorowego LOK-u. Zbu­
dowano go kosztem 3.407.000 
zł (jest w tym 750.000 zł pra­
cy społecznej LOK-owców). 
Ośrodek obejmuje swoją dzia 
łalnością powiaty: wrzesiński, 
słupecki, średzki, wągrowiec- 
ki i jarociński. W latach 
1964/65 przeszkolił 2.765 kie­
rowców różnych kategorii i 
różnych typów maszyn. No­
wo otwarty ośrodek pozwoli 
na dalszy rozwój tej, tak po­
trzebnej placówki.

Wojskowy raport rozpoczął 
uroczystość w Wielkopolskim 
Pułku Obrony Terytorialnej 
Kraju. Do zebranych przemó­
wił gen. Korczyński. W imie­
niu żołnierzy podziękował on 
społeczeństwu za dar oraz za­
pewnił. że żołnierze pułku bę­
dą dobrze wypełniać swój o-

Przychodnię Przeciwgruźli­
czą oraz Redakcję ..Głosu 

Wielkopolskiego”.
Zapraszamy do udziału.
Na zwycięzców czeka

200 nagród

bowiązek pracować dla
społeczeństwa, podnosząc jed 
nocześnie poziom wyszkole­
nia bejowego i politycznego.

Defilada oraz występy Ślą­
skiego Zespołu Estradowego 
zakończyły uroczystości.

(JK)

niach i ponad 80 placówkach 
naukowych działających w 7 
województwach tych ziem.

W poniedziałek główną uro­
czystością było nadanie 11 ty­
tułów doktorów honoris causa 
przyznanych przez cztery 
wrocławskie uczelnie. W auli 
Uniwersytetu Wrocławskiego 
rozpoczyna się tradycyjny ry­
tuał. Mistrzem ceremonii jest 
prof. Marian Jakubiec.

Jako pierwszy — doktorat 
honorowy Politechniki Wroc­
ławskiej otrzymuje prof. Sta­
nisław Kulczyński pierwszy 
rektor Uniwersytetu i Poli­
techniki Wrocławia.

Pierwszy z honorowych dok­
toratów Uniwersytetu Wroc­
ławskiego nadany został mgr. 
Adamowi Rapackiemu, jedne­
mu z czołowych polskich mę­
żów stanu, posłowi okręgu 
wrocławskiego.

Dalsze doktoraty honorowe 
Uniwersytetu Wrocławskiego 
otrzymują:

— prof. Jean Dresch z Sor-

kładowca Uniwersytetu w 
Brnie, wybitny badacz historii 
słowiańszczyzny;

— prof. Wiktor Spicyn, dy­
rektor Instytutu Chemii Fi­
zycznej Akademii Nauk ZSRR;

—• prof. Hugo Steinhaus, 
współtwórca słynnej na cały 
świat wrocławskiej szkoły ma­
tematycznej. pionier powiąza­
nia matematyki z innymi dzie­
dzinami nauki i praktyki;

— prof. Kazimierz Tymie­
niecki, członek rzeczywisty

(Ciąg dalszy na str. 2)

bony dyrektor Instytutu
Geograficznego tej słynnej u- 
czelni, wielki przyjaciel Pol­
ski;

— prof. Josef Macurek, wy-
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Przed zjazdem
IV Zjazd Delegatów Rzemieśl­

niczej Spółdzielni Zaopatrzenia i 
Zbytu odbędzie się 26—27 bm. w 
Warszawie. Spółdzielczość ta 
zrzesza obecnie 44 tys. warszta­
tów. Spełnia ona funkcję głów-
nego organizatora usług i 
dukcji rzemieślniczej.

pro-

Demonstracja 
w Chartumie

W Chartumie, stolicy Sudanu, 
doszło do potężnej demonstracji 
ludności miasta, która protesto­
wała przeciwko próbom zdelega­
lizowania Komunistycznej Partii 
Sudanu. W starciach z policją i 
członkami reakcyjnej organizacji 
bractwa muzułmańskiego odnio­
sło rany około 500 ludzi.

„Mew York Times" 
o granicy Odra-Mysa

Dziennik „New York Times” w 
artykule redakcyjnym poświęco­
nym sprawie granicy na Odrze i 
Nysie stwierdza, że po raz pier­
wszy od czasu zakończenia wojny, 
w Niemczech zachodnich dają się 
słyszeć poważne głosy sugerujące 
zaakceptowanie istniejącego stanu 
rzeczy.

Kontrowersje istniejące w NRF 
w związku z granicą na Odrze i 
Nysie- — pisze dziennik — zaczy­
nają wykazywać słabe oznaki rea- 
Bzmn w tej krytycznej sprawie, 
dotyczącej przyszłości całej Euro­
py. Po raz pierwszy od zakończe­
nia wojny pewne poważne głosy 
sugerują zaakceptowanie istnieją­
cej granicy.

Dziennik powołuje się na znany 
memoriał kościoła ewangelickiego 
w NRF i na wypowiedź końskiego 
ministra do spraw przesiedleńców, 
Gradla, który oświadczył, iż me­
morandum to powinno być trak­
towane bardzo poważnie, a jego 
treść poddana pod dyskusję we­
wnątrz kraju.

Również jeden z założycieli CDU 
podał się ostatnio do dymisji, po­
nieważ kierownictwo partii nie 
chce oświadczyć publicznie naro­
dowi, że kwestionowane terytoria 
nie zostaną odzyskane.

W prywatnych rozmowach — 
stwierdza „New York Times” — 
wielu odpowiedzialnych Niemców 
przyznawało od dawna, że granica 
na Odrze i Nysie nie może ulec 
zmianie. Natomiast rząd koński, 
wyrzekając się oficjalnTb użycia 
siły, uważa jednocześnie, że rosz­
czenia do ziem Jeżących na wscho 
dzie mogą stanowić atut w prze­
targach dotyczących zjednoczę-

zadaniem resortu w 1966 r. 
jest poprawa zaopatrzenia 
rynku w artykuły rolno-spo­
żywcze. Przy wzroście pro­
dukcji o 3,6 proc, dostawy na 
rynek zwiększą się o 5,5 proc. 
Jednocześnie zmniejszy się 
eksport artykułów spożyw­
czych.

Po raz pierwszy w tym roku 
wartość produkcji globalnej 
przemysłu spożywczego wy­
niesie 100 mld. zł. Tegoroczne 
wydatki na inwestycje wynio­
są około 2,6 mld. zł, a więc 
prawie o 4 proc, więcej niż 
w ub. roku. W efekcie urucha­
mia się kilkadziesiąt nowych 
zakładów, co stwarza pomyśl­
ną sytuację dla realizacji za­
dań 1966 r.

Pos. Czesław Oleszkiewicz 
(PZPR) stwierdził w korefera- 
cie, że dobre zbiory zbóż i pasz 
stwarzają korzystne warunki 
dla rozwoju hodowli bydła. 
Jednakże słabsze plony zie­
mniaków w południowych re­
jonach kraju mogą wpłynąć 
na zmniejszenie się tam po­
głowia trzody chlewnej. Zda­
niem mówcy, należy przyspie­
szyć budowę magazynów, 
zwłaszcza w przemyśle zbożo­
wo-młynarskim, olejarskim i 
cukrowniczym.

W dyskusji posłowie wyra­
żali przekonanie, że koniecz­
ne jest lepsze wyposażenie 
punktów skupu, zwracano 
również uwag na zdarzające 
się jeszcze w punktach skupu 
przypadki nadużyć przy kwa­
lifikowaniu bydła. Postulowa­
no także m. in. usprawnienie 
pracy służby poradnictwa ży­
wieniowego, lepsze zaopatrze­
nie rolników w sprzęt do me­
chanicznego udoju oraz za­
gwarantowanie dostaw cemen­
tu na budowę silosów. (PAP)

Rozporządzenie Si i karno

Czystka w instytucjach 
cywilnych

Nadal represje
W Indonezji nadal rozwija 

kampania antykomunistyczna.
się

Każdego dnia dzienniki informu­
ją o nowych aresztowaniach, o 
represjach przeciwko robotni­
kom, chłopom i studentom, na­
leżącym do postępowych organi­
zacji masowych.

Wizyta kardynała
Jan informuje „The Berlin Ob- 

server”, w dniach 26 i 27 listopa­
da będzie przebywać w Berlinie 
zachodnim arcybiskup Nowego 
Jorku, kardynał Spellman. Przy­
będzie on do Berlina zachodnie­
go w charakterze biskupa palo­
wego amerykańskich sił zbroj­
nych.

Przegląd filmów 
animowanych

W Pałacu Kultury w Poznaniu 
rozpoczął się w poniedziałek 
III ogólnopolski przegląd fil-
mów animowanych 
cięcych.

dzie-

W salach Pałacu Kultury 
otwarto również wystawy re­
kwizytów filmowych oraz 
twórczości plastyki dziecięcej.

PAP

nia Niemiec i 
pokojowego z 
cie rzeczy — 
atut ten jest

podpisania traktatu 
Niemcami. W isto- 
dodaje dziennik — 
wart bardzo mało.

Generał de Gaulle dawno już uznał 
obecne granice, a żaden inny so­
jusznik NRF nie będzie się bił o 
tę sprawę. (PAP)

Jak donosi z Djakarty Agen 
cja UPI, prezydent Sukarno 
polecił trzyosobowemu prezy­
dium gabinetu ministrów, na 
czele z pierwszym wicepre­
mierem i ministrem spraw za­
granicznych Subandrio, aby 
pokierowali czystką w cywil­
nych instytucjach rządowych, 
zmierzających do usunięcia o- 
sób, które sympatyzują z „ru­
chem 30 września’’.

Subandrio oświadczył kore­
spondentom, że czystka w ar­
mii pozostanie w rękach woj­
skowych. Prezydium gabinetu 
ministrów, złożone z trzech 
wicepremierów, ma ' czuwać 
nad sprawdzaniem lojalności 
urzędników instytucji cywil­
nych. (PAP)

na nartu

Zimowy krajobraz w okolicy Głodówki.
CAF — fot. Olszewski
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Apel Światowej Rady Pokoju 
o zaprzestanie wojny w Wietnamie

W poniedziałek rano zakończyło swoje obrady w Sofii roz­
szerzone Prezydium Światowej Rady Pokoju. Na posiedze­
niu omówiono sytuację w Wietnamie, sprawy bezpieczeń­
stwa europejskiego i ostatnie wydarzenia w Afryce.

Podaż większa od popytu

Budowlani radzą 
nad usprawnieniem 

informacji
Dzisiaj w poznańskim „Do­

mu Technika”, rozpoczynają 
się 2-dniowe obrady służb in­
formacji technicznej i ekono­
micznej w budownictwie. 
Uczestnicy obrad wysłuchają 
referatów omawiających stan 
i perspektywy rozwoju infor­
macji technicznej i ekonomicz 
nej, zwiedzą osiedle im. K. 
Świerczewskiego oraz wytwór 
nię prefabrykatów wielkopły­
towych, obejrzą filmy o tech­
nice budowlanej naszego re­
gionu oraz przedyskutują za­
gadnienie związane z informa­
cją patentową i racjonaliza­
torską. Centralnym proble­
mem narady będzie zagadnie­
nie zwiększenia popytu na in­
formacje ze strony kierowni­
ków budów i innych kierow­
niczych pracowników budow­
nictwa. Od kilku miesięcy ob­
serwuje się bowiem zjawisko 
zwiększonej podaży informacji 
przy jednoczesnym osłabieniu

Prezydium Światowej Rady 
Pokoju wystosowało apel do 
rządów i narodów świata wzy­
wający do uczynienia wszyst­
kiego w celu położenia kresu 
wojnie w Wietnamie prowa­
dzonej przez imperializm ame­
rykański.

Wiele miejsca w dyskusji 
poświęcono sprawom bezpie­
czeństwa w Europie i krokom 
jakie należy podjąć wobec re­
wizjonistycznym poczynaniom 
rządu NRF.

Uchwalono również rezolu­
cję w sprawie Rodezji i obec­
nej sytuacji w Adenie oraz 
wystosowano pismo z pozdro­
wieniami do prezydenta Gwi­
nei — Sekou Toure.

Prezydium ŚRP uczciło na 
specjalnym uroczystym posie­
dzeniu 15 rocznicę I Kongresu 
Obrony Pokoju w Warszawie.

popytu na nią.
Organizatorem narady 

Poznańskie Zjednoczenie 
downictwa. (pch)

jest
Bu-

XV Plenum zm 
zakończyło obrady

W sobotę zakończyły się 2- 
dniowe obrady plenarne CRZZ. 
XV Plenum podjęło uchwa­
ły: w sprawie VI Światowego 
Kongresu Zw. Zaw., w sprawie 
kampanii sprawozdawczo-wy­
borczej do władz zakładowych 
organizacji związkowych i rad 
robotniczych, w sprawie go­
spodarowania funduszem za­
kładowym oraz uchwałę doty­
czącą dalszego rozwoju kas i 
zn^ian w ramowym regulami­
nie PKZP. Podsumowania o- 
brad dokonał przewodniczący 
CRZZ Ignacy Loga-Sowiński.

Paóstao-kościelny 
spór w Grecji

Korespondent AFP donosi z 
Aten, że w sobotę odbyła się 
tam konferencja prasowa epi­
skopatu greckiego w związku 
z konfliktem, jaki zarysował 
się ostatnio między biskupa­
mi i państwem na tle wyboru 
kilkunastu metropolitów.

Metropolici oświadczyli, że 
mimo zakazu władz udadzą się 
do swoich nowych diecezji i 
przystąpią do wykonywania 
obowiązków religijnych i ad­
ministracyjnych.

Policja i żandarmeria otrzy­
mały nakaz otoczenia kościo­
łów katedralnych, aby unie­
możliwić objęcie ich przez no­
wo mianowanych biskupów.

PAP

p

ta, która zamieniła sio w rzeczywistość Gdy pada śnieg

W 40 rocznicę IV ^orra^erencji

24 listopada przypada 40 rocznica IV Konferencji Komu­
nistycznej Partii Polski, która miała doniosłe znaczenie dla 
dalszego rozwoju partii i jej leninowskiej taktyki działania: 
IV Konferencja odegrała poważną rolę w umocnieniu więzi 
partii z masami.

Historyk polskiego ruchu ro 
botniczego, Józef Kowalski, o- 
ceniając IV Konferencję KPP 
pisze: „przezwyciężenie tenden 
cji lewacko-sekciarskich, na­
wiązanie do linii II Zjazdu 
KPRP, rozwinięcie platformy 
walki o zadania demokratycz­
ne, o trwałą niepodległość w 
powiązaniu z walką o rząd ro­
botniczo-chłopski i sojusz ze 
Związkiem Radzieckim oraz 
właściwa ocena ówczesnej 
wewnętrznej i międzynarodo­
wej sytuacji Polski, szersze u- 
jęcie zagadnień sojuszu robot­
niczo-chłopskiego (konkretnie 
sprawy pozyskania średniaka) 
— wszystko to stanowiło po­
ważny wkład jaki IV Konfe­
rencja KPP wmiosła do ideolo­
gicznego rozwoju partii”.

Konferencja zwołana zosta-

Z okazji Dnia Nauczyciela

Wyróżnienie pedagogów - nowatorów
W wielkiej sali Pałacu Kultury w Poznaniu odbyło się 

wczoraj, z okazji Dnia Nauczyciela, spotkanie pedagogów- 
nowatorów oraz aktywu oświatowego, organizowane przez 
komitety: Miejski i Wojewódzki Frontu Jedności Narodu.
W spotkaniu uczestniczyli 

członkowie egzekutywy KW 
PZPR z, I sekretarzem — J. 
Szydlakiem, przewodniczą­
cy Prezydium RN Poznania 
— J. Kusiak, wiceprzewodni­
czący Prezydium WRN — S. 
Cozaś oraz przedstawiciele 
stronnictw politycznych, or­
ganizacji społecznych' i woj­
ska.

Zebranych powitał prezes
Zarządu Okręgu ZNP Z.
Suchański. W przemówieniu 
nawiązał on do postępowych 
tradycji Związku Nauczyciel­
stwa Polskiego, który w tym 
roku obchodzi 60-lecie swego 
istnienia. Z. Suchański pod­
kreślił szczególnie patriotycz­
ną postawę wielu nauczycieli 
i uczniów w 1905 r. i latach 
następnych.

Dotychczasowe osiągnięcia nau­
czycieli — nowatorów omówił ku­
rator Okręgu Szkolnego Poznań­
skiego — dr J. Stoiński.

Za kilka miesięcy — podkreślił 
mówca — wprowadzona będzie w 
życie reforma szkolna. Okres za­
tem przygotowawczy do rozpoczę­
cia 8-letniej nauki dobiega końca. 
W ciągu minionych lat wiele szkół 
a także nauczycieli osiągnęło 
dobre wyniki. Jeśli chodzi o sto­
sowanie nowoczesnych metod nau­
czania i wychowania. Efekty tej 
działalności są szczególnie widocz­
ne w szkołach wiodących. Do tej 
pory działa w Poznaniu i woje­
wództwie m. in. 7 przedszkoli wio­
dących, 125 szkół podstawowych 
oraz 12 liceów ogólnokształcących. 
Prowadzą one nowoczesne metody 
w rozmaitych dziedzinach życia 
szkolnego. Pomocą w tej pracy 
jest powołana przez Prezydia: RN 
Poznania i WRN — Rada Postępu 
Pedagogicznego.

W imieniu kierownictwa 
instancji partyjnej, podzięko­
wanie wszystkim nauczycie­
lom za trud i wysiłek w kształ 
towaniu umysłów młodego po 
kolenia złożył I sekretarz KW 
PZPR — J. Szydlak.

Podkreślił on też szczególnie go­
rąco twórczą działalność nauczy­
cieli, zwłaszcza pedagogów — no­
watorów. Systematyczne zaś upow 
szechnianie nowoczesnych metod 
nauczania i wychowania przynosi 
coraz lepsze efekty w działalności

szkół. J. Szydlak życzył także 
wszystkim nauczycielom Poznania 
i województwa sukcesów w dal­
szej pracy oraz zadowolenia w 
kształtowaniu serc i umysłów ml o 
dego pokolenia.

Podczas spotkania 180 nau­
czycieli-nowatorów oraz ze­
społów otrzymało dyplomy i 
medale pamiątkowe Rady Po­
stępu Pedagogicznego. Wyróż­
nienia wręczali: J. Kusiak o- 
raz wiceprzewodniczący Pre­
zydium WRN — T. Kwaśniew 
ski. Dyplomy otrzymały m. 
in.: szkoły podstawowe nr 38, 
64, 73 i 766 oraz Technika — 
Geodezyjno - Drogowe i Ener 
getyczne w Poznaniu i Zasad­
nicza Szkoła Zawodowa w Ka 
liszu.

W części artystycznej odbył 
się koncert w wykonaniu — 
„Estrady”, (an)

ła w okresie ciężkiej sytuacji 
wewnętrznej i międzynarodo­
wej, w jakiej w 1925 roku znaj 
dowala się Polska. Masy pra­
cujące i poważna część drobno 
mieszczaństwa odczuwały dot­
kliwe skutki kapitalistycznej 
gospodarki. Nad krajem zawi­
sła groźba uzależnienia od mo­
nopoli. Uwidoczniło się dąże­
nie rodzimej reakcji do narzu­
cenia Polsce dyktatury faszy­
stowskiej. Konferencja przea­
nalizowała sytuację w kraju i 
wyciągnęła odpowiednie wnio­
ski polityczne, wytyczyła kie­
runek działania partii na przy 
szłość.

Podkreślając konieczność walki o 
rząd robotników i chłopów, uchwa­
ły IV Konferencji wiązały perspek­
tywy rozwoju gospodarczego Polski 
ze zmianą struktury ekojumiicznej 
kraju, uprzemysłowieniem, likwi­
dacją głodu ziemi mas rolnych, 
przyjazną polityką w stosunku do 
ZSRR, dostępem towarów polskich 
na chłonny rynek ZSRR, dclrd 
zamknięty na skutek antyradziec­
kiej polityki.

Szerzej spojrzała IV Konferen­
cja na sojusz robotniczo-chłopski, 
widząc nie tylko w biedocie wiej­
skiej — bezrolnych i małorolnych 
chłopów, sojusznika robotników 
we wspólnej walce przeciw bur- 
żuazji i obszarnikom, ale widząc 
go także w średniorolnych chło­
pach. Pozyskanie ich do wspólnej 
walki stało się od tego czasu wy­
tyczną działania partii.

Uchwały IV Konferencji sta 
nęły na gruncie niepodległości 
Polski. W swoim wystąpieniu 
Adolf Warski, powiedział, że 
niepodległości nie można ura­
tować za pomocą obcego kapi­
tału, jakby to chciała uczynić 
burżuazja. Niepodległość Pol­
ski można uratować jeśli się

chłopom da ziemię, uciskanej 
mniejszości narodowej — bia­
łoruskiej i ukraińskiej — da 
się wolność i zrobi się z nich 
przyjaciół, oraz jeżeli rząd za- 
cznie prowadzić politykę przy­
jaźni z ZSRR.

Wskazywano, że na gruncie o- 
brony niepodległości Polski konie­
czne jest znalezienie wspólnego ję 
zyka z robotnikami i chłopami z 
takich partii jak PPS, NPR, ..Wy­
zwolenie” że partia nie powinna 
się od nich izolować, ale odwrot­
nie, włączać ich do akcji i zamie­
rzeń KPP, wyjaśniać na faktach, 
że każdy dzień panowania burżu- 
azji zaostrza niebezpieczeństwo 
f^ożące niepodległości Polski. W 
ślad za tym, uchwały zalecały roz­
wijanie walki o klasowa jedność 
ruchu związkowego, umasowienie 
i ubojowienie związków zawodo­
wych, organizowanie wspólnych, 
ogólnorabotniczych wystąpień i 
manifestacji.

Na dorobek IV Konferencji, 
na opracowanie jej uchwał, 
miały — jak stwierdzają histo 
rycy ruchu robotniczego — po 
ważny wpływ przemówienia 
wygłoszone w toku obrad przez 
ideologów partii — Adolfa 
Warskiego, Marię Koszutską 
Kostrzewę, Henryka Lauera 
oraz Juliana Lenskiego, Jana 
Hempla, Edwarda Próchnika 
i Mirosława Zdziarskiego.
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Instytucje zaniedbują 
swoje obowiązki

Opady śniegu, jakie nawie­
dziły nasze miasto w ostatnich 
dniach utworzyły miejscami 
przeszkody na jezdniach i uli­
cach. Ich usuwaniem powinni 
zajmować się dozorcy oraz in­
stytucje i zakłady pracy. Każ­
dy powinien dbać o chodnik i 
połowę jezdni przed swoją po­
sesją.

Według naszych obserwacji 
dozorcy na ogół spisują się 
dość dobrze. Większość z nich 
starannie oczyszcza chodniki i 
jezdnie, dbając też by wpusty 
kanałowe były wolne od śnie­
gu i lodu. Jest to bardzo wa­
żne, gdyż w razie nagłej od­
wilży topniejący śnieg będzie 
mógł swobodnie spłynąć do ka 
nału. Gorzej natomiast przed­
stawia się sytuacja na chodni­
kach przylegających do róż­
nych instytucji. Np. na ul. 
Grunwaldzkiej zwały śniegu za 
legały jezdnię przed Domem 
Kultury MO, Szpitalem, Li­
ceum Ogólnokształcącym, na 
ul. Czerwonej Armii mieliśmy 
okazję oglądać niesprzątnięty 
śnieg przed. Szkołą. Muzyczną, 
Bankiem Rolnym i instytucja­
mi znajdującymi się tuż obok. 
Podobnych obrazków można 
odnotować więcej, (s)

ozornie zakrawa to na paradoks — ale 
właśnie niemal jednomyślna uchwała
Rady Bezpieczeństwa NZ sprawie
Rodezji (Francja wstrzymała się od gło­

su ze względów proceduralnych, a nie mery­
torycznych) ujawniła głębokie rozbieżności w 
łonie tej międzynarodowej organizacji i roz­
wiała wszelkie iluzje, jakie mogły się naro­
dzić po równie jednomyślnych uchwałach Ko­
mitetu Powierniczego i Zgromadzenia Ogólne­
go NZ. Rezolucja opiera się bowiem na „kom­
promisowym” wniosku dwóch republik połu­
dniowoamerykańskich i mimo kilku gromko 
brzmiących sformułowań, praktycznie pozba­
wiona jest wartości.

Na forum Harty Bezpieczeństwa starły się 
dwie postawy. Jedną reprezentowała Wielka 
Brytania, która domagała się wprawdzie sank­
cji ekonomicznych przeciwko białym uzurpalo 
róm z Salisbury (z pominięciem zresztą naj­
skuteczniejszego embargo na import przetwo­
rów naftowych), ale zapowiedziała swoje weto 
wobec wszelkich wniosków o użycie przemo­
cy w oparciu o ten artykuł Karty NZ, który 
mówi o zagrożeniu pokoju. Drugie stanowisko 
niepodległych państw afrykańskich nie tylko 
grzeszyło niedostatecznym uwzględnieniem re­
alnej sytuacji na tym kontynencie, ale na do­
miar nie miało szans przełamania oporu mo­
carstw imperialistycznych, z Wielką Brytanią 
na czele. Rezultatem była właśnie owa „jed­
nomyślna” rezolucja, pomijająca milczeniem 
sprav.rę użycia siły ale zaostrzająca postulowa­
ne sankcje gospodarcze.

Nawet pobieżna znajomość sytuacji polity­
cznej i ekonomicznej Rodezji i Afryki w ogó­
le budzi poważne wątpliwości, co do skutecz­
ności tej metody. Pomińmy już nawet nie­
sławne doświadczenie sankcji, orzeczonych w 
latach trzydziestych przez nieboszczkę Ligę 
Narodów w związku z agresja włoska* prze­
ciwka Abisynii. Lata najnowsze dostarczają 
bardziej aktualnych przykładów fiaska sank­
cji: w pierwszych łatach powojennych w sto­
sunku do frankistowskiej Hiszpanii, a w ostat­
nim okresie w stosunku do rasistowskiego re­
żimu południowoafrykańskiego. Aby odciąć
Rodezję od niezbędnych dla jej gospodarki do-

Jtonin V“

Nowe mieszkania dla 22000 lodzi
Nowy Konin rośnie jak na drożdżach. Kolejno realizowa-

be fragmenty nowego miasta otrzymały rzymską numera­
cję: Konin I, II, III i IV. W roku przyszłym
hudowa „Konina V”, dzielnicy obliczonej na

z

szych 22 'ys. mieszkańców.
„Konin V” będzie się składał 

3 samodzielnych zespołów
powtarzaj ąęych

rozpocznie się 
przyjęcie dal-

się prefabry­

Walki w Wietnamie

20 lat polskiej 
nauki

(Ciąg dalszy ze strony 1)
PAN, jeden z najwybitniej­
szych historyków;

— prof. Jan Wasilkowski — 
członek rzeczywisty PAN, czo­
łowy nasz teoretyk prawa cy­
wilnego.

Honorowy doktorat Poli­
techniki Wrocławskiej otrzy­
mał prof. Władysław Ślebo- 
dziński — wybitny specjalista 
w dziedzinie geometrii.

Prof. Arkadiuszowi Musie­
rowiczowi, wykładowcy SG 
GW w Warszawie wybitnemu 
gleboznawcy, nadany został 
doktorat honorowy WSR we 
Wrocławiu.

Doktorat honorowy Wyższej 
Szkoły Ekonomicznej we Wro­
cławiu nadano prof. Michało­
wi Kaleckiemu, jednemu z czo 
łowych polskich ekonomistów.

PAP

Ciężkie walki rozgorzały,w 
poniedziałek 64 km na północ­
ny zachód od Sajgonu, gdzie 
powstańcy południowowiet- 
namscy zaatakowali najwięk­
szą w kraju plantację kauczu­
ku.

Plantacji bronią żołnierze 
reżimu sajgońskiego.

Agencje amerykańskie po 
raz pierwszy od dłuższego cza­
su podały dokładniejszą wia­
domość o nalotach na DRW 
(przed kilku tygodniami do­
wództwo wojskowe USA prze­
stało ogłaszać komunikaty na 
ten temat). Agencja UPI in­
formuje, że w niedzielę od­
rzutowce startujące z lotni­
skowca „Oriskany” bombar­
dowały m. in. most drogowy 
Ban Thi na szosie 74, a samo­
loty myśliwsko-bombowe F- 
105 atakowały rejon Dien Bień 
Phu, a także most o 170 km na 
zachód od Hanoi.

Południowowietnamska agen 
cja „Wyzwolenie” doniosła, że 
samoloty amerykańskie i saj- 
gońskie nadal rozpylają nad 
obszarami kontrolowanymi 
przez powstańców trujące 
środki chemiczne, które nisz­
czą zbiory, powodują choroby 
ludzi i pomór bydła. (PAP)

mieszkaniowych, wyposażo­
nych we wszystkie • usługi. 5 
piętrowe budynki — przepla­
tane tu i ówdzie 11-piętrowy­
mi punktowcami — stawiane 
będą taśmowo, podobnie jak 
na osiedlu Raszyn w Pozna­
niu.

Duża koncentracja zadań (w 
ciągu 2 lat ma stanąć 9 tys. 
izb) stwarza doskonałe warun­
ki do zastosowania tu wszyst­
kich zdobyczy uprzemysłowio­
nej techniki budov.7ania. Pro­
jektuje się więc zainstalowa­
nie 2 poligonowych wytwórni 
prefabrykatów, bramowego 
cźwigu i szynowego transpor­
tu wprost na plac budowy.

kowanych elementów, (pch)

Zestaw elei 
cyjnych, z

■ntów konstruk- 
órych stawiane

będą budynki, został ostatnio 
solidnie zweryfikowany. 80 
procent całej zabudowy po­
wstanie z zaledwie 28, stale

Atak na lewicę 
w Singapurze

Według doniesień Associa­
ted Press z Singapuru tamtej­
szy rząd nakazał w sobotę 
aresztowanie pewnej nie spre­
cyzowanej liczby komunistów. 
Jednocześnie rozwiązano je­
denaście organizacji posądza­
nych o kontakty z komunista­
mi.

Ta fala terroru motywowa­
na jest niedawnymi demon­
stracjami lewicowych studen­
tów, które zostały brutalnie 
zdławione przez wojsko i po­
licję. (PAP)

Rodez^jskie jutro i pojutrze
staw — przede wszystkim produktów nafto­
wych — trzeba byłoby objąć blokadą także 
Republikę Południowo Afrykańską oraz obie 
afrykańskie kolonie portugalskie — Angolę 
i Mozambik. Jest to perspektywa tak niereal­
na, że można ją właściwie pominąć w prak­
tycznych rozważaniach. _ ...

Czy istnieje możliwość interwencji zbrojnej 
niepodległych państw Afryki w obronie czte- 
romilionowej rdzennej ludności Rodezji? Nie­
które państwa afrykańskie uważają się za po­
zostające w stanie wojny z rasistowskim re­
żimem Smitha i deklarują gotowość wysłania 
wojsk. Sprawa ta jest również przedmiotem 
obrad obu komitetów Organizacji Jedności 
Afrykańskiej w Dar-Es-Salana. Ale i z tej stro­
ny nie można oczekiwać namacalnych rezul­
tatów: po prostu w Afryce na południe od 
Sahary nie istnieją aktualnie siły zbrojne, 
zdolne stawić czoła nielicznej, ale nowocześnie 
uzbrojonej i wyposażonej armii „białej” Ro­
dezji, zwłaszcza sprzymierzonej z Republiką 
Południowo-Afrykańską. Jedynie Wielka Bry­
tania ma nie tylko obowiązek (moralny i praw­
ny) zdławienia siła rebelii przeciwko koronie, 
aie i środki po temu, jednakże postawa labo- 
urzystowskiego rządu Wilsona nie pozostawia 
miejsca na żadne złudzenia w tym względzie.

Czyżby miało to oznaczać, że nie ma spo­
sobu wyzwolenia Rodezji spod jarzma białych 
osadników? Taki wniosek byłby zdecydowa­
nie błędny. Perspektyw}' takie istnieją, choć 
zapewne nie w najbliższej przyszłości: stwa­
rzać je bedzie stopniowo narastająca świado­
mość i wzmagajaca się walka rdzennych afry­
kańskich mieszkańców Rodezji. Tylko taka 
walka, cieszącą sie materialną pomocą brat­
nich krajów Afryki, otoczona sympatią wszy­
stkich postępowych sił na świecie, ale opiera­
jąca sie głównie na siłach własnych, może w 
przyszłości przynieść Rodezji prawdziwą nie­
podległość.

Na razie jednak widoki i w tej dziedzinie

nie napawają zbytnim optymizmem. Ruch na­
rodowy murzyńskiej ludności Rodezji nie tyl­
ko padł ofiarą surowych represji policyjnych 
reżimu Smitha, ale na domiar złego nie po­
trafił przezwyciężyć wewnętrznego rozbicia 
według kryteriów plemiennych — tego istne­
go przekleństwa współczesnej Afryki. Nawet 
perspektywa zamachu stanu białych osadni­
ków — bo do tego w gruncie rzeczy sprowa­
dza się „jednostronne proklamowanie niepod­
ległości” przez władze Salisbury — nie wy­
starczyła, by pogodzić dziś solidarnie przeby­
wających w obozach koncentracyjnych przy­
wódców rywalizujących ugrupowań zapu 
i Zanu... Starorzymska zasada „dziel i rządź” 
święciła tu nieoczekiwane tryumfy.

Ale sytuacja nie stoi w miejscu. Zapowie­
dzią nowego są sygnalizowane ostatnio straj­
ki rodezyjskich robotników — na kolejach 
i w wielkim ośrodku przemysłowym Bulawa- 
jo. Nie przypadkowo właśnie tam: to nowo­
czesna afrykańska klasa robotnicza (choć 
znajdująca się jeszcze w zarodku), a nie po­
słuszne zaklęciom kacyków i szamanów ple­
miona z buszu, stanie się w przyszłości zaląż­
kiem siły, która wyzwoli Rodezję. Jeśli pod 
wpływem sankcji ekonomicznych (których 
znaczenia nie wolno ani absolutyzować ani 
niedoceniać...) biali osadnicy 'będą zmuszeni 
do rozwijania miejscowego przemysłu, doda- 
dzą tym samym pośrednio sił grabarzowi, któ­
ry położy kres ich panowaniu.

Wyniki wielodniowych debat w Organizacji 
Narodów Zjednoczonych w Nowym Jorku i w 
Organizacji Jedności Afrykańskiej w Dar-Es- 
Salam nie pozostawiają, niestety, miejsca na 
różowa ocenę perspektyw dnia jutrzejszego w 
Rodezji. Pomoc OJA i ONZ odegra na pewno 
niemała rolę, postawa światowej opinii pu­
blicznej także nie minie bez echa, ale los Ro­
dezji spoczywa przede wszystkim w rękach

Zmrli
PROF. DR. M. MICHAŁOWICZ
22 bm. zmarł w Warszawie w 

wieku 89 lat prof. dr Mieczysław 
Michałowicz, nestor pediatrii pol­
skiej, wybitny działacz politycz­
ny i społeczny. Prof. Michałowicz, 
członek rzeczywisty PAN był za­
łożycielem i wieloletnim kierow­
nikiem zespołu klinik dziecięcych 
Akademii Medycznej w Warsza­
wie. Był członkiem honorowym 
Polskiego Towarzystwa Pediatry­
cznego oraz wielu towarzystw na­
ukowych w kraju i zagranicą, a 
także współzałożycielem pierw­
szego w Polsce Klubu Demokraty­
cznego; od 1949 r. prezes honoro­
wy Stronnictwa Demokratyczne­
go. Za swe zasługi odznaczony 
był dwukrotnie Orderem Sztandar 
Pracy I-szej klasy.

PŁK. WŁ. DEC
W Warszawie zmarł w wieku lat 

67 pułkownik dyplomowany w sta­
nie spoczynku Władysław Dec.

Płk. Dec był uczestnikiem walk 
z hitlerowskim najeźdźcą na wie­
lu frontach wojny. Brał udział w

15 lat więzienia 
za morderstwo

Przed Sądem Wojewódzkiem W 
Poznaniu zakończył się wczoraj 
proces Daniela Wojewody, oskar­
żonego o dokonanie morderstwa 
na osobie Agnieszki K.

Przewód sądowy wykazał, że 5 
sierpnia 1963 r. oskarżony wszedł 
do mieszkania Agnieszki K. (ul. 
Ratajczaka 25), uderzył ją tępym
narzędziem w głowę, a 
zabił. Potem przeszukał 
nie i zabrał „szarotkę” 
garek.

Zarówno w śledztwie

następnie 
mieszka- 
oraz ze-

jak I na

kampanii wrześniowej 1929
uczestniczył w walkach pod Nar­
wikiem i we Francji; w czasie in­
wazji aliantów w 1944 r. na Fran­
cję był dowódcą III Brygady 
Strzelców Zmotoryzowanych I Dy­
wizji Pancernej.

W latach 1957—1961 był kierow-
nikłem zakładu Wojskowym
Instytucie Historycznym. Brał 
czynny udział — ostatnio jako 
członek Rady Naczelnej — w pra­
cach Związku Bojowników o Wol­
ność i Demokrację. (PAP)

rozprawie Wojewoda nie przyznał 
się do winy. Sa.d uznał obronę 
oskarżonego za wykrętną. Stwier­
dził przy tym, że w sprawie tej 
jest szereg dowodów pośrednich, 
świadczących o winie oskarżone­
go. W szczególności przeciwko 
Wojewodzie przemawiają ślady 
Jego linii papilarnych ujawnione 
na drzwiach kuchennych w mie­
szkaniu Agnieszki K. Również ze 
znania niektórych świadków ob­
ciążają oskarżonego. Np. Łucja 
K., która znała Wojewodę z wi­
dzenia stwierdziła, że krytyczne­
go dnia on właśnie „kręcił się” w 
pobliżu mieszkania zamordowanej. 
Zarówno Łucja K. jak i inni 
świadkowie składający wyjaśnie­
nia na ten temat podkreślali, że 
mężczyzna znajdujący się przed 
mieszkaniem Agnieszki K. miał 
„czerwone ręce” (Wojewoda cier­
piał na alergiczne zapalenie skó­
ry).

Kara — 15 lat więzienia, 5000 zł 
grzywny oraz utrata publicznych 
i obywatelskich praw honorowych 
na lat 8. Wyrok nie jest prawo 
mocny, (ak)

KOLEDZE

Feliksowi Skrzypczakowi
z powodu śmierci

MATKI
WYRAZY SERDECZNEGO WSPÓŁCZUCIA 

składa
ZESPÓL „GŁOSU WIELKOPOLSKIEGO”

jej mieszkańców.
TADEUSZ SZAFAR
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PapagraS i życie 

Korzyść 
osobista

łownym oskarżonym był 
“/ referenł Wydziału Ko­

munikacji Prezydium 
kłóry za większe i mniei- 

ge łapówki (czasami za liłr 
łódki) wydawał prawa iazdy 
Bobom nie posiadaiacym u- 
pawnień do ich uzyskania. A 
jbok referenta na ławie oskar- 

ijonych siedziało kilku ieqo 
-aiomych, pośredniczących w 

nieleaalnych „transak- 
iach". Sad skazał qłówneqo 
tskarżoneao na 3 lala więzie- 
M, a pośrednikom wymierzył 

kilkumiesięczne kary.
Ten stosunkowo niski wymiar 

lar uzasadniony był przyie- 
pem, że pośrednicy ci ze swo- 
wo działania nie uzyskali żad- 
#i korzyści majątkowej. Slwier 
cienie to słało sie punkiem 
liścia skarqi rewizyjnej wnie- 
tonei w lei sprawie przez pro- 
hiratora do Sadu Naiwyższeqo. 
Isfoła przesfeostwa jest bowiem 
te tylko zadanie lub uzyska­
ne korzyści maiaikowej dla 
siebie, ale również przyiecie 
brzyści majątkowej lub osobi- 
ilei dla innej osoby.

Sad Najwyższy uznał fen do- 
slad za słuszny. A uzyskaniem 
korzyści osobistej „innej oso­
by'' było w tym przypadku 
otrzymanie prawa iazdy. Ko­
rzyść la jest oczywista jeśli 
Brażyć, że w przeciwnym ra- [ 
je zainteresowani nie ubieqa- 
by sie o uzyskanie leqo pra­

wa,
Wyrok został wiec przez Sad 

Najwyższy uchylony, a sprawa 
przekazana do sadu wojewódz­
kiego do ponownego rozpa- i 
Irzenia przy uwzalednieniu o- 
geczenia SN w sprawie poie- 
ca korzyści osobistej uzyska­
li dla innej osoby.

Przy okazji warto fu przy­
pomnieć inne orzeczenie Sadu 
Naiwyższeao dotyczące łeqo 
sameao poiecia. Wszystko to j 
co jest korzyścią — stwierdzi! L 
w tym orzeczeniu SN — a nie ■■ 
iesl korzyścią maiałkowa, sta­
nowi korzyść osobista. W poję­
ciu korzyści osobistych nie 
mieszczą sie wyłącznie łeqo 
rodzaju zjawiska, jak uzyskanie 
orderu, odznaczenia, wyróżnie­
nia. pochwały.

Natomiast przez pojecie ko­
rzyści osobistej rozumieć nale­
ży również unikniecie kłooo- 
low, trosk, przykrości itp. Jesl ; 
Przy tym oczywiste, że ujaw- i 
sienie niedoboru pociaoa za j 
wba z requlv co najmniej przy- । 
bosci dla osoby odpowiedział- | 
nej za ten niedobór. Tak wiec || 
działanie ma.ace na celu ukry- j 
ca cudzeqo niedoboru jest ' 
równoznaczne z przysporze- 
rem korzyści osobistych zain- 
reresowanemu.

JAN WOLSKI

Rozczarowania i nadzieja
SpóMzietnie u$higovo-wybiórcze po 4 Redach

Kiedy 4 lata temu powsta­
wały spółdzielnie usłu- 
gowo-wytwórcze (SUW), 

towarzyszyły im wielkie na­
dzieje. Ich zadaniem miała 
być współpraca z kółkami rol­
niczymi w rozwoju mechani­
zacji i aktywizacji życia wsi. 
Był to czas, kiedy o rozwoju 
usług — również dla wsi, za 
częto myśleć na serio. Nieba­
wem uchwały XII Plenum KC 
^ZPR zapowiedziały poważne 
zwiększenie nakładów na rol­
nictwo.

Jednakże statut organizacyj­
no-prawny tej instytucji nie 
.pozostawał we właściwej pro- 
porcji do stawianych przed 
nią zadań. Zadziwiał on (i zadzi 
wia do dziś) mnóstwem luk, 
które mogły być wykorzysta­
ne z korzyścią dla sprawy i — 
przeciwko niej. Nie określono 
dokładnie zakresu działania 
SUW, nie udzielono należytej 
pomocy organizacyjno-tech­
nicznej. Spójrzmy więc, jak w 
tych warunkach rozwinęła się 
działalność SUW i jak przed­
stawia się perspektywa ich roz 
woju.

W 1964 r. działalność gospodar­
czą prowadziło w kraju 110 SUW, 
z czego 15 w naszym wojewódz­
twie, Ogólna wartość świadczo­
nych przez nie usług sięgała bli­
sko pół miliarda zł. Spółdzielnie 
te zbudowały w kraju ponad 
3000 obiektów. To m. in. wielko­
polskim SUW zawdzięczamy 
100.0(10 metrów kwadratowych za­
daszonej powierzchni różnorakich 
obiektów gospodarki rolnej.

Pozytywny ten obraz przy­
ciemnia, niestety, niejedna 
plama. I tak na przykład: we 
wspomnianych 500 000 zł war­
tości usług, aż w 30 procen­
tach świadczono je w dziedzi­
nach gospodarki, nie mających 
z rolnictwem nic wspólnego, 
co dowodzi niedostatecznego 
wciąż powiązali SUW z kół­
kami rolniczymi. Wymownym 
przykładem rozproszenia ich 
działalności jest produkowanie 
przez pewną spółdzielnię pod­
kładów kolej owych, a przez 
inną... papieru toaletowego 
(.obydwa przykłady spoza na­
szego województwa).

W pierwszym półroczu br. w 
9 wielkopolskich spółdziel­
niach tego typu zanotowano 
straty w łącznej wysokości 1,5

miliona zł. Wprawdzie pozo­
stałych 6 legitymuje się zy­
skiem, ale bilans ogólny za­
myka się deficytem. Już ten 
fakt nakazuje zwrócić na SUW 
baczną uwagę, tym większą, 
że ich działalność usługowo- 
produkcyjna sięga obecnie 24 
min. zł w skali rocznej, pod­
czas gdy w najbliższej przy­
szłości wchpdzi w rachubę bli­
sko 100 min. zł. Są to już obro 
ty dużego przedsiębiorstwa, w 
którym obowiązywać muszą 
żelazne prawidła organizacyj­
no-finansowe.

Tymczasem wiele SUW dzia 
ła ciągle na zasadach improwi 
zacji, nie zawsze szczęśliwej. 
Większość kierowników tych 
spółdzielni nie ma elementar­
nych kwalifikacji zawodo­
wych, zaniedbane jest szkole­
nie pracowników, szwankuje 
księgowość, a w bazach pro­
dukcyjnych panuje rozgar­
diasz. Wszystko to uchodzi 
uwadze tak długo, dopóki in­
spektorzy kontroli nie ujawnią 
strat lub nadużyć.

Często SUW wciska się pra­
ce, od których odżegnują się 
inne przedsiębiorstwa. Odnosi się 
to zwłaszcza do tzw. inwestyc j; 
„nielimitowanych” lub takich, 
które nie posiadają na czas od­
powiedniej dokumentacji technicż 
nej. Statut SUW (a właściwie jego 
braki) pozwala im na wykonywa­
nie „pozalimitowych” inwestycji, 
co ułatwia różnym inwestorom 
ominięcie niejednego zakazu. W 
ten sposób wykorzystuje się SUW 
do przysłowiowego łatania, dziur. 
Budują więc garaże i szkoły, zlew 
nie mleka i sklepy GS, siedziby 
władz lokalnych i pegeerowskie 
obory. Odbija się to na podsta­
wowej działaAości SUW, które 
powołane zostały przede wszyst­
kim po to, by służyć kółkom rol­
niczym i rolnictwu.

Inna rzecz, że i same SUW 
często uchylają się od prac, do 
których zostały powołane i za 
miast budować np. „kółkowe” 
garaże, rzucają sie na poważ­
ne inwestycje pegeerowskie. 
Czasem jest to wynikiem na­
cisku lokalnych władz, czasem 
zaś mirażu wielkich zarobów, 
związanych z realizowaniem 
paromilionowej inwestycji. A 
potem w toku prac wyłaniają 
się trudności nie do pokona­
nia. Na takich to wielkich in­
westycjach „położyły się” spół 
dzielnie w Strzałkowie pow.

Słupca i Nowej Wsi pow. Sza­
motuły.

Luki w statucie prawnym stwa­
rzają też dla nieuczciwych poku­
sę przyspieszonego zdobycia for­
tuny. Nic dziwnego, że kredytu­
jący spółdzielnie Bank Rolny do­
maga się odpowiednich gwaran­
cji i oparcia działalności SUW na 
obowiązujących u nas przepisach 
finansowo-budowlanych.

Straty, jakie wystąpiły w kilku 
nastu spółdzielniach (9 min. zł w 
skali kraju) skłoniłj’ niektórych 
do postulowania ewentualnej li­
kwidacji SUW. Jest to tzw. wyle­
wanie dziecka wraz z kąpielą. Nie 
ulega bowiem wątpliwości, że 
SUW są naszej wsi potrzebne. 
Trzeba tylko usunąć anomalie or­
ganizacyjno-prawne i stworzyć 
podstawy do rzetelnej, opartej o 
solidny statut, działalności.

Należy tak nimi pokierować, 
by możliwie najlepiej spełnia­
ły rolę, do której zostały po­
wołane. Ograniczając się do 
szeroko pojętych usług na 
rzecz rolnictwa, starczy im ro­
boty na długie lata. Wystarczy 
powiedzieć, że tylko na rozbu­
dowę zaplecza technicznego 
kółek rolniczych przeznacza 
się w przyszłej 5-latce ponad 
3 miliardy złotych. Już dziś 
wielkopolskie KR zgłaszają za 
potrzebowanie na inwestycje 
wartości 70 min. zł, podczas 
gdy obecne możliwości prze­
robu nie przekraczają jednej 
trzeciej tej sumy. Już tylko 
w tej dziedzinie otwiera sie 
nieograniczone wprost pole 
działania. A zakres potrzeb­
nych rolnictwu usług będzie 
poszerzał się z każdym ro­
kiem.

Nie o likwidacji SUW więc 
myśleć należy, lecz o stwo­
rzeniu im takich form organi- 
jacyjnych, które zabezpieczały 
by właściwe nimi kierowanie, 
dopływ odpowiedniej kadry fa 
chowców, zaopatrzenie w su­
rowce, wreszcie nadzór — po­
łączony z życzliwą opieką.

Jak słychać, w Centralnym 
Związku Kółek Rolniczych do­
biegają końca prace nad wła­
ściwym ustawieniem spół­
dzielni usługowo-wytwórczycn. 
Oby spełniły one pokładane w 
nich nadzieje.

FELIKS BIŁOŚ

Już w przyszłym miesiącu na uli­
ce stolicy ZSRR wyjada taksówki 
nowego typu, o nieco zaskakują­
cym wyciladzie i wyjątkowych 
zaletach eksploatacyjnych. Nowe 
moskiewskie taksówki, zaprojek­
towane przez konstruktorów z 
radzieckiego Instytutu Estetyki 
Przemysłowej, oparte sa na ele­
mentach masowo produkowa­
nych samochodów „Wołga" i 
„Moskwicz". Posiadają one czte­
ry miejsca dla pasażerów, bar­
dzo obszerny bagażnik i wypo­
sażone sa w instalacje oerzew- 
cza noweoo typu, zapewniająca 
nawet podczas najcięższych mro­
zów właściwa temperatura we­
wnątrz pojazdu. Kabina kierow­
cy oddzielona iest dźY/iękochlon- 
ns płyto z nietłukącego szkła. 
Kierowca może porozumiewać 
sie z dyspozytorem przy pomo­
cy radiotelefonu. Na zdjęciu: no­
wy typ moskiewskiej taksówki.

CAF

Dloufa taksówki moskiewskie

Problemy edyki

Cena autorytetu
nlipca 1962 roku o godzinie 0.15 wrzesińskie Pogotowie

Ratunkowe zostało wezwane do ciężko chorej Józefy 
D., zamieszkałej w Psarach Polskich. Dyspozytorka 

Stacji Pogotowia natychmiast zarządziła wyjazd karetki. 
Decyzja ta okazała się jednak bezskuteczna. Najpierw z po­
wodu nieobecności lekarza dyżurnego, dr. S. Z. (opuścił Sta­
cję i udał się do mieszkania znajomych). Później, ze wzglę­
du na jego odmowę wyjazdu do Psar.

Józefa Dr zmarła. Biegli stwierdzili, że jej choroba była 
poważnie zaawansowana. W razie natychmiastowej pomocy 
lekarskiej, istniała szansa, choć niewielka, uratowania cho­
rej życia.

Opinia publiczna napiętnowała postępowanie dr. S. Z. W 
powodzi komentarzy wokół sprawy jednostki, nie brakowa­
ło jednak także pochopnych uogólnień typu „patrzcie, ja­
kich mamy lekarzy!”. Raz jeszcze okazało się, że jedno za­
wodowe wykroczenie fachowego pracownika służby zdrowia 
może ujemnie wpłynąć na autorytet całej służby zdrowia. 
Wynika to m. in. z faktu, że społeczeństwo zwykło słowo 
„lekarz” kojarzyć z poświęceniem, humanitaryzmem, bez­
interesownością i bardzo emocjonalnie traktuje każdy nie­
etyczny czyn przedstawiciela nauk medycznych.

...A jednocześnie szybko przechodzi do porządku dziennego 
nad licznymi faktami, świadczącymi o niezwykłej ofiarności 
ludzi w bieli. Myślę o takich zdarzeniach, jak pełną poświę­
cenia praca setek lekarzy podczas wrocławskiej epidemii 
ospy, jak niedawny bohaterski wyczyn dr. Władysława Fi- 
dzińskiego:

W październiku br., dr Fidzińslci — lekarz dyżurny warszawskie­
go Pogotowia Ratunkowego, jechał do chorego. W drodze karetka 
Pogotowia zderzyła się z innym samochodem. Lekarz doznał ob­
rażeń. Świadkowie wypadku, .widząc, że dr Fidziński broczy krwią, 
chcieli przewieźć go do szpitala. Doktor energicznie zaprotestował. 
Wówczas próbowano użyć siły. Lekarz ostatecznie postawił na 
swoim, dotarł do chorego, udzielił mu pomocy, przewiózł do Stacji 
Pogotowia. I wówczas — stracił przytomność...

Władysław Fidziński i S. Z. — dwóch lekarzy i dwie 
skrajne postawy. Bohaterska i nieetyczna, szkodząca dobre­
mu imieniu pracowników służby zdrowia i wypaczająca jej 
humanitarny sens działania. Dlatego też wymagająca szyb­
kiej, zdecydowanej reakcji, aparatu wymiaru sprawiedliwo­
ści i organów kontroli zawodowej. Czy z taką właśnie reak­
cją spotykają się wykroczenia pracowników służby zdro­
wia?

Trudno na to ogólne pytanie odpowiadać tylko przykła­
dem dr. S. Z. (popełnił przestępstwa w 1962 roku, prawo­
mocny wyrok — umorzenie na podsiawie amnestii — nastą­
pił w I połowie 1965 r., a Okręgowa Komisja Kontroli Za­
wodowej przystąpiła do rozpatrzenia tej sprawy w III 
kwartale br.). Dlatego też powołajmy się na analizę, doko­
naną przez Ministerstwo Zdrowia, a dotyczącą działalności 
organów kontroli zawodowej.

Przeprowadzona w bieżącym roku inspekcja wykazała, że (cytu­
jemy z Instrukcji Ministerstwa nr 25/55): „jedną z istotnych przy­
czyn małej skuteczności oddziaływania organów kentrośi zawodo­
wej w środowisku pracowników służby zdrowia, jest niewykorzy­
stanie możliwości, stworzonych przez (...) przepisy, niedostateczna 
ich znajomość oraz błędna w wielu przypadkach interpretacja”. 
Dalej, czytamy w instrukcji o takich niedociągnięciach, jak: prze­
wlekłość postępowania, niedostateczne korzystanie z pomocy bieg­
łych, nie dość ścisła współpraca z organami, powołanymi do ściga­
nia przestępstw i niewszczynanie postępowania z tytułu odpowie­
dzialności zawodowej, bądź zawieszanie tegoż postępowania, gdy z 
powodu czynu, stanowiącego wykroczenie zawodowe, zostało 
wszczęte postępowanie karne.

Tyle — instrukcja. Trzeba dodać, że nie wszystkie prze­
pisy, dotyczące działania komisji, można uznać za nie bu­
dzące wątpliwości. Przykładowo: komisja może orzec karę 
pozbawienia prawa wykonywania praktyki w określonej 
miejscowości, lub okręgu, lecz nie w skali ogólnopolskiej. 
Jest to słuszne, jeśli ukarany popełnił wykroczenie mniej­
szej wagi. Trudno natomiast nie mieć zastrzeżeń, jeśli np. 
lekarz, pozbawiony prawra wykonywania praktyki (za bar­
dzo poważne wykroczenie), orzeczeniem Okręgowej Komisji 
Kontroli Zawodowej, przy Wydziale Zdrowia Prezydium 
WRN w Szczecinie — przyjeżdża do naszego województwa 
i tutaj wykonuje swój zawód (nota bene, również niezgodnie 
z zasadami etyki). Koniecznością wydaje się utworzenie cen- 
tralnego rejestru ukaranych przez komisje kon-troli zawo­
dowej.

Rozbieżne opinie panują co do powiązania omawianej ko­
misji z wydziałami zdrowia. Powiązanie to przejawia się m. 
in. w tym, że wydziały zdrowia prezydiów rad wojevzódz- 
kich mają obowiązek szczegółowo i systematycznie analizo­
wać działalność organów kontroli zawodewej, a w szczegól­
ności co najmniej raz w roku dokonywać oceny tej dzia­
łalności na kolegium wydziału. Naszym zdaniem, szczęśliw­
szym rozwiązaniem, które wzmocniłoby prestiż komisji, by­
łoby uniezależnienie, jej od administracji. Taką zresztą za­
sadę przyjęto, opracowując nową ustawę o kompetencjach 
organów kontroli zawodowej. Prace nad projektem tego 
aktu prawnego, który m. in. ma rozszerzyć katalog sankcji, 
przebiegają w bardzo wolnym tempie.

Usprawnienie działalności organów kontroli zawodowej — 
z pewnością mogłoby wpłynąć na podniesienie poziomu ety­
ki lekarskiej. Trzeba to doceniać, lecz nie przeceniać. Tzn. 
nie zapominać o profilaktyce — o przeciwdziałaniu takim 
zjawiskom, które prowadzą do dehumanizacji \medycyny*). 
Stwarza ona bowiem klimat, sprzyjający łamaniu zasad ety­
ki, godności i sumienności zawodowej.

MICHAŁ ŁUCZAK

♦) Pisaliśmy na ten temat 20 bm. w artykule pt. „Dehumanizacja 
medycyny — zjawisko odwracalne”.

l«Miiiifflmi.jmiiiimiiimjiHWHHiHiiiiii»trafflimiiiiifflHmimiłiii!iiniiiiiiimmMiiłnmiiffl»^ niiHHminitiilinninmiiiininininni

Srogi egipskich przemian
pierwszy cel wizyty prze- 

I Li wodniczącego Rady Państwa, 
ii .Edwarda Ochaba, na konty­

ście afrykańskim, łączą z Polską 
spoinę zapatrywania we wszyst- 

zasadniczych sprawach, doty- 
wsPÓłżycia między naro-

,^niej są u nas znane wysiłki E- 
ru nad przebudową ustroju w 
trunku socjalistycznym. Rewolu- 

egipska nie wiodła tu z góry o- 
^loną, prostą drogą.
prupa młodych oficerów egip- 
tch, która w roku 19-52 dokonała 
'zewrotu i utworzyła Republikę — 
działa w przegniłej monarchii Fa- 

przede wszystkim narzędzie u- 
^arzającej, na wpół kolonialnej 
teżności kraju od mocarstw za- 

’ •adnich.
Sojusz antykolonialny połączył 
rec początkowo — poprzez tzw. 
factwo muzułmańskie — różnora- 
k siły, bez sprecyzowanego na dal- 

metę programu politycznego i 
Wecznego.
impuls do dalszych zmian przy­

szedł po części z zewnątrz. Poszło o 
tamę asuańską, przedsięwzięcie pod 
stawowe dla dalszego rozwoju kra­
ju. Miała ona zwiększyć areał ziemi 
uprawnej o jedną trzecią, plony o 
40 do 50 procent, a energia elek­
tryczna ma umożliwić krajowi 
przedsięwzięcia, które podniosą do­
chód narodowy o 234 miliony fun­
tów rocznie.

Wycofanie się Stanów Zjednoczo­
nych z realizacji już ustalonego pro 
jektu, wywołało reakcję łańcucho­
wą. Egipt upaństwowił Kanał Sue- 
ski, Francja i Anglia wespół z I- 
zraelem podjęły próbę inwazji na 
Egipt. Zerwanie w następstwie tej 
agresji stosunków z mocarstwami 
zachodnio-europejskimi i unarodo­
wienie ich mienia w Egipcie, stwo­
rzyło zaczątki sektora państwowego 
nad Nilem.

Powstanie Zjednoczonej Ęepubhki 
Arabskiej w roku 1958, a następnie 
bolesna dla kraju secesja Syrii, pro 
bierny wewnątrzarabskie, wspólny 
antykolonialny front krajów Azji i 
Afryki — stawiały Egipt wobec no­

wych, złożonych problemów. Zawsze 
czynnikiem, pogłębiającym trudno­
ści i stwarzającym nowe, okazywa­
ła się konfrontacja Kairu z działal­
nością mocarstw zachodnich z opo­
rem, jaki stawiał każdej konsek­
wentnej reformie przestarzały u- 
strój i wspierająca go burżuazja.

Świadomy wybór socjalistycznych 
rozwiązań był prostym następ­
stwem tych doświadczeń. W ogło­
szonej w marcu 1964 r. Tymczaso­
wej Konstytucji ZRA, jesl jeszcze 
sporo tzw. arabskiej specyfiki, ale 
i wyraźne nawiązanie do źródeł 
wspólnych z socjalizmem nauko­
wym.

Po częściowej nacjonalizacji prze­
mysłu w roku 1961 — tymczasowa 
konstytucja wyraźnie już prokla­
muje budowę socjalizmu w oparciu 
o „sojusz mas pracujących”. Zali­
cza do nich robotników, pracują­
cych fellachów, żołnierzy, inteligen­
cję i tzw. „burżuazję niewyzysku- 
jącą”. Robotnikom i chłopom przy- 
znaje co najmniej połowę miejsc w 
obieralnych władzach ZRA.

Ziemia pozostaje głównie w rę­
kach prywatnych właścicieli, albo 
należy (gospodarka towarowa na 
eksport), do wielkich gospodarstw

państwowych. Dopuszczalną wiel­
kość prywatnej własności ziemskiej 
ograniczono z 200 do 100 fedanów 
(fedan — 0,42 ha).

W porównaniu z warunkami w u- 
przemysłowionych krajach europej­
skich, poziom życiowy Egipcjan jest 
wciąż jeszcze bardzo niski. To jed­
nak, że przy wysokim przyroście 
ludności i konieczności importowa­
nia zboża, w zasadzie zlikwidowano 
zjawisko chronicznego głodu, że 
wprowadzono szereg nieznanych do­
tychczas zdobyczy socjalnych — e- 
merytury, zaopatrzenie dla bezro­
botnych (zjawisko wciąż jeszcze 
trapiące kraj), zasiłki na wypadek 
choroby itp. — należy do bezspor­
nych osiągnięć, nieznanych w feu­
dalnym Egipcie.

Poważną siłą pozostał Islam, uzna 
ny w konstytucji za religię panują­
cą. Jego wpływ na obyczaje i styl 
życia jest znaczny. Ale i Islam prze 
chodzi w Egipcie przemiany. Słyn­
na uczelnia muzułmańska przy me­
czecie Azhar w Kairze, poza teolo­
gią. z której słynęła zawsze w świę­
cie mahometańskim, i nauką języ­
ka arabskiego — posiada wydziały: 
administracyjny, techniki przemy­
słowej, agronomii i medycyny, do­

stępne również dla kobiet. Przywód­
cy egipscy, manifestujący nieraz pu­
blicznie swoje przywiązanie dla re- 
ligii — znaleźli więź łączącą Islam 
z socjalizmem w formule: „Każde 
posłannictwo boskie w swojej isto­
cie stanowiło rewolucję w sprawach 
ludzkich”.

Socjalizm, który proklamowała 
Konstytucja Tymczasowa ZRA, nie 
tylko zacieśnił współpracę Egiptu 
z krajami socjalistycznymi, które 
biorą istotny udział w realizaoji pla 
nów przebudowy ustroju.’ gospodar­
czego (Tama Asuańska!), ale zmie­
nił również stosunek kół rządzących 
do rodzimych komunistów. Zniesio­
no ustawy nadzwyczajne, a wielu 
komunistów, dawniej więzionych, 
bierze czynny udział w życiu pań-, 
stwowym.

Nie ma dziś niczego, co dzieliłoby 
Zjednoczoną Republikę Arabską, od 
krajów socjalistycznych i osłabiało 
wzajemne zaufanie. Polska delega­
cja z Edwardem Ochabem znajdzie 
się w Egipcie wśród przyjaciół, z 
którymi kraje socjalistyczne łączy 
więcej niż wspólny interes i zbliżo­
ne stanowisko w sprawach między­
narodowych. *

WOJCIECH BARCZ
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Ogłaszamy tradycyjny 
konkurs organizowany 
corocznie z okazji 

„Dni Przeciwgruźlicznych” 
przez Społeczny Komitet do 
Walki z Gruźlicą, Wojewódz­
ką Przychodnię Przeciwgruź­
liczą oraz redakcję „Głosu 
Wielkopolskiego”.

Konkurs składa się z dwóch 
części. W pierwszej mogą 
wziąć udział wszyscy Czytelni 
nicy, podkreślając prawidłowe 
odpowiedzi. (Uwaga: w nie­
których przypadkach dwie lub 
nawet trzy odpowiedzi sa pra­
widłowe)., w drugiej zaś — 
dzieci.

WARUNKI PIERWSZEJ
CZĘŚCI KONKURSU:

I. Kiedy osoby szczepione 
BCG powinny poddać się kon­
trolnym badaniom tuberkuli­
nowym?

a) w wieku 2, 4, 7, 12, 15, 18 
lat,

b) w wieku 5, 10, 16, 20, 25 
i 30 lat.
2. Które dziecko poddane kon 
trolnemu badaniu tuberkuli­
nowemu będzie trzeba pow­
tórnie szczepić BCG?

a) z wynikiem tuberkulino­
wym ujemnym,

b) z wynikiem tuberkulino­
wym dodatnim.
3. Zachorowania na gruźlicę 
występują u szczepionych 
BCG?

a) wyjątkowo rzadko,
b) mają przebieg bardzo ła­

godny,
c) nie występują wcale.

4. W jakich rocznikach wy­
krywa się obecnie najwięcej 
chorych na gruźlicę:

a) od 0—20 lat,
b) od 20—50 lat, 
c) powyżej 50 lat.

5. Czy dobre samopoczucie 
człowieka może świadczyć, że 
nie choruje na gruźlicę?

tak — nie.

6. Jaka z metod, jest najlep­
sza do przeprowadzania maso­
wych badań?

a) badania osłuchowe klat­
ki piersiowej,

b) małoobrazkowe badania 
rentgenowskie,

c) prześwietlenia rentgenem 
w gabinecie lekarskim.
7. W jakim wieku ludzie 
szczególnie powinni poddawać 
się kontrolnym prześwietle­
niom?

a) poniżej 50 lat,
b) powyżej 50 lat.

8. Kto z chorych na gruźlicę 
ma pełne szanse wyleczenia?

a) podejmujący wczesne le­
czenie,

b) systematycznie pobiera­
jący leki,

c) przestrzegający wszel­
kich zaleceń lekarskich.
9. Czy środowisko chorego, po 
zostając pod stałą ochroną po­
radni, może uniknąć zachoro­
wania na gruźlicę?

tak — nie.
10. Kiedy walka z gruźlicą 
może odnieść pełen sukces?

a) jeśli zwiększy się liczba 
zakładów przeciwgruźliczych,

b) jeśli całe społeczeństwo 
weźmie udział w realizacji pro 
filaktycznych wskazań służby 
zdrowia,

c) jeśli chorzy będą współ­
działać z poradnią w zakresie 
systematycznego leczenia.

Imię i nazwisko ••••■«»«.

Dokładny adres .

UWAGA:
W najbliższych dniach drukować 

będziemy cykl informacji pod*

wspólnym tytułem „Bądźmy zdro­
wi”. Zapoznanie się z ich treścią 
ułatwi prawidłowe rozwiązanie 
konkursu.

Warunki konkursu rysunko­
wego dla dzieci.

Mogą w nim wziąć udział 
dzieci do lat 14, przedstawia­
jąc na rysunku jeden z dwóch 
niżej podanych tematów:

1. czystość warunkiem mego 
zdrowia,

2. jak wyobrażam sobie naj­
skuteczniejszą walkę z gruźli­
cą?

Przy dużej wyobraźni dzie­
ci nie będzie kłopotu z rysun­
kowym przedstawieniem te­
matów. W konkursie mogą 
wziąć udział całe klasy lub 
koła PCK. Dla opiekunów 
klas, które najliczniej wezmą 
udział w naszym konkursie 
przewidziano nagrody.

Rysunek należy podpisać 
imieniem i nazwiskiem, po­
dać wiek autora rysunku, na­
zwę i numer szkoły oraz kla­
sę.

Termin nadsyłania odpowie­
dzi.

Termin nadsyłania rysun­
ków i odpowiedzi — 8 grudnia 
1965 (decyduje data stempla 
pocztowego). Należy je nadsy­
łać pod adresem: Redakcja 
„Głosu Wielkopolskiego”, Po­
znań, ul. Grunwaldzka 19 z do 
piskiem na kopercie „Konkurs 
— Bądźmy zdrowi” lub „Kon­
kurs Rysunkowy — Bądźmy 
zdrowi”.

CZEKA 200 NAGRÓD
W konkursie dla starszych 

nagrodami są: odkurzacze, ze­
garki, budziki, żelazka, ku­
chenki elektryczne itp.

Dla dzieci pierwszą nagrodą 
jest piękny namiot; dalsze na­
grody to: plecaki, chlebaki, 
przybory turystyczne, zabaw­
ki politechniczne, przybory 
do mycia itd.

Niedzielne rozgrywki piłkarskie 
1/8 finału Pucharu Polski odbyły 
się w fatalnych warunkach atmos­
ferycznych. ■ Mimo to zaintereso­
wanie było duże. Nie obyło się i 
tym razem Lez niespodzianek. III 
ligowa jedenastka Unii Oświęcim 
pokonała bytomską Polonię 2:0. 
Rzeszowska Stal zosrtała rozgromić 
na przez Raków w Częstochowie 
0:9. Rezerwy Szombierek pokona­
ły na własnym terenie, wicelide- 
ra tabeli I ligi — krakowską Wi-
słę 4:1. 
również 
konana 
4:0.

Wcale

rj okazji otwarcia Teatru Wiel 
kiego w Warszawie — 

Polskie Nagrania z godną po­
chwały operatywnością wypu­
ściły na rynek kilka płyt, z 
których każda może być ozdo­
bą płytoteki najbardziej nawet 
wymagającego miłośnika ope­
ry i baletu. Płyty zawierają na 
grania z 5 premier otwarcia 
Teatru Wielkiego.

„Straszny Dwór” Stanisława Mo 
niuszki ukazał się w kontynuowa­
nym cyklu „Opera w przekroju”. 
Płyta zawiera obszerne fragmen­
ty. wśród których nie brak naj­
piękniejszych: tenorowej arii Ste­
fana. basowej Skołuby czy ogni­
stego mazura. Wszyscy wykonaw­
cy historycznej premiery z 20 li­
stopada 1965 roku! Andrzej Hiol- 
ski, Halina Słonicka, Krystyna 
Szczepańska. Zdzisław Nikodem, 
Bogdan Paprocki. Edmund Ko­
ssowski, Bożena Brun-Barańska. 
Bernard Ładysz, Barbara Ławce- 
wicz. Chóreni i Orkiestrą Teatru 
Wielkiego dyrvguie Witold Rowie 
ki. Muza XL 253, 33 obr.

W tym samym cyklu — „Halka”

Premiery Teatru Wielkiego 
na płytach

S. Moniuszki. Wykonawcy: Halina 
Słonicka, Bogdan Paprocki, An­
drzej Hiolski, Barbara Nieman, 
Edmund Kossowski, Edward Paw­
lak, Kazimierz Pustelak. Jan Gó­
ralski, Lesław Pawluk. Chór i Or­
kiestrę Teatru Wielkiego prowadzi 
Zdzisław Górzyński. Muza XL 152, 
33 obr.

Trzecia płyta zawiera dwie po­
zycje. Pierwszą są fragmenty z ba 
letu „Pan Twardowski” Ludomira 
Różyckiego. (Wstęp, Krakowiak 
marionetek, Walc, Czardasz, Obe­
rek, Krakowiak II. Polonez, Mazu­
rek). Orkiestrą Teatru Wielkiego 
dyryguje Zdzisław Górzyński. Dru 
gim utworem jest wspaniały mu­
zyczny poemat na część urzekają­
cego świata góralszczyzny i legen­
darnych tatrzańskich zbójników 
„Harnasie” Karola Szymanowskie­
go. Wykonawcy: Orkiestra Teatru 
Wielkiego pod batutą Bohdana

Wodiczki i Andrzej Bahleda — 
tenor. Muza XL 249, 33 obr.

Wreszcie ostatnia pozycja składa 
się z dwóch płyt (w tekturowym 
płótnowanym opakowaniu) z na­
graniem całej opery w 3 aktach 
Karola Szymanowskiego „Król Ro 
ger” (do słów Jarosławca Iwaszkie­
wicza i Karola Szymanowskiego). 
Wykonawcy: Andrzej Hiolski, Han 
na Rumowska, Zdzisław Nikodem, 
Kazimierz Pustelak, Marek Dą­
browski. Anna Malewicz-Madey 
oraz Chór i Orkiestra Teatru Wiel 
kiego i Chóry Dziecięcy ZHP. Dy­
ryguje Mieczysław Mierzejewski. 
Muza XL 250 — 251, 33 Obr.

Uwaga! Wszystkie te płyty 
ukaźą się również wkrótce (po 
ustaleniu ceny) w wersji stere 
ofonicznej.
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K9 Chór 
i kameralistyka

Wydarzeniem minioneao fyaodnia słał sie 
uroczysły koncerf jubileuszowy „Chóru 
Kurczewskiego". Aż sie wierzyć nie 

chce. że fen zespół obchodzi już 20-lecie swego 
istnienia i ze skromnych onai poczaików („minia- 
furkowych”) rozwinął sie w okazały chór miesza­
ny. który może sobie pozwolić na odtwarzanie 
nawet bardzo trudnych kompozycie Specjalnie 
można lubić w łei interprełaci' polska muzykę 
współczesna (Penderecki „Stabat małer", Koszew­
ski, „Do, re mi, ta” i Mrowie: „Naśladowanie wo­
zu”). Program ostatniego wieczoru miał jednak 
inne cele. Wviawszv kilka utworów wysoce od­
powiedzialnych (Szymanowski, BriHen) ogólnie 
bazował na muzyce popularnej, prostej i komu­
nikatywnej. Publiczność łvm razem/szczelnie wy­
pełniła aule UAM serdecznie oklaskuje młodziut­
kich „jubilatów/" i poszczególne produkcje, m. in. 
miły „Walc o /Poznaniu" W. Kisera i nasłroiowa 
„Pieśń o Wołdze" w opracowaniu J. Kurczew­
skiego.

Comiesięczne wieczory Estrady Kameralnej or­
ganizuje ruchliwe Poznańskie Toworzvs<wo Mu­
zyczne im. Wieniawskiego oraz Filharmonia Za- 
kłedaiac ieszcze niewielka Donularność kameraB 
styki, postanowiono nie b’ać ..wstępów” Czv! 
weiść można na te imnrezv całkiem grał^owo 
aby nacieszyć sie dowoli m”’vka * 
wnętrzem „czerwonei sali" Pałacu Działyńskich.

Miniony koncert przedstawił dwoje artystów (kra­
kowskich?): B. Krzyżanov/ska (wiolonczela) i W. 
Krzyżanowskiego (fortepian). Program popisu so­
lowego pianisty obejmował słynne dzieła: „Ap- 
passionałę" Beełhovena i Sonatę b-moll Chopina. 
Niestety, artysta nie sprostał jednak zbyt odpo­
wiedzialnemu zadaniu (ani technicznie ani „du­
chowo"), porywając sie z przysłowiowa motyka 
na słońce. Przy Beełhovenie walczył z tremę 
i naszym sfatygowanym instrumenlem. „Jakał sie' . 
mylił, nawet dokomponowujac niektóre łakły. Nie 
lepiej udał sie Chopin. W sumie popis słał iesz­
cze na szkolnym poziomie, przede wszystkim 
z racji zbył trudneoo programu (bo pianista ma 
już przecież i biegłość i niebrzydkie uderzenie).

Korzystniej tego wieczoru zaprezentowała sie 
B. Krzyżanowska, która zwłaszcza „Elegię" Faure 
wykonała ładnym tonem i muzykalnie frazuiac. 
Nowością repertuarowa: „Concerłinc" A. Rous- 
sela, wielkieoo symfonisty, nazywanego we Fran­
cji „profesorem energii" (wiolonczelistce łowa- 
rzył omawiany już W. Krzyżanowski). I tej reali­
zacji brakło zdecydowanego pulsu rytmicznego, 
c!ekawszei dynamiki, jasne! koncepcji odłwórczei. 
Popisy instrumentalne urozmaicił śpiew I. Iwań- 
kowicz. kłóra wykonała 4 numery z cyklu „Naro­
dowe nieśni hiszpańskie" AA. de Falli. Dobrze pa- 
miełamy duży cłos łei mezzosopranistki (choćby 
z koncertu oratoryjnego w ub. sezonie). Należy 
wnioskować że Iwańkowicz oiekniei „wypada" 
w repertuarze klasycznym, napisanym niżei i nie 
łąk brawurowym technicznie, iak de Falla. Przv 
^-‘eniarre akompaniowała wvborn;e zgrana 
solistka Ewa ^wiorzkowska,

KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI
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Wy eliminowana została 
drużyna Zawiszy, po­

przez szczecińską Pogoń

dobrze spisał się poznań-
ski Lech, który miał za przeciw­
nika trzecią w tabeli ekstraklasy 
drużynę Zagłębie z Sosnowca. 
Wygrali jednak goście 3:2. Prowa­
dzili oni do przerwy 3:0. Twarda, 
ambitna i ofiarna gra kolejarzy 
zmniejszyła porażkę po zmianie 
stron, dzięki bramkom zdobytym 
przez Smiłowskiego i Szczepankie- 
wicza. Gospodarzom niewiele bra-
kowało do uzyskania wyniku 
misowego.

Oto pozostałe wyniki: 
Hutnik II Nowa Huta —

Ruch Chorzów 
Motor Lublin —

Gwardia Warszawa 
Arkonia Szczecin —

Promień Żary 
ROW Rybnik — Odra Opole 
/Włókniarz Pabianice —

Szombierki Bytom
MZKS Gdynia
Lechia Gdańsk

ŁKS Łódź

Legia Warszawa
Star Starachowic^ —

Hutnik Nowa Huta

re-

0:2

0:4

3:1
2:3

0:5
0:2

3:0
Dwa spotkania Cracovia — Gór­

nik Zabrze i Urania Kochłowice 
— SląsK Wrocław przełożone zo­
stały na późniejsze terminy. Wcze 
śniej rozegrźno natomiast mecz
Garbarnia 
2:1).

GKS (wygrał GKS

Zakończyli swoje rozgrywki pił­
karze ligi szkolnej w Poznaniu. 
Uczestniczy w niej 12 zespołów. 
Po pierwszej rundzie przodowni-
ctwo objęła drużyna szkoły 
przed nr nr 7, 58, 84, 12, 
30, 29, 4, 5 i 70.

W Tel Avivie odbyło się

na 49
8, 38,

ostat-
nie spotkanie eliminacyjne do mi­
strzostw świata w grupie I. Re­
prezentacja Bułgarii pokonała 
Izrael 2:1. Dzięki temu sukceso­
wi Bułgarzy zrównali się ilością 
punktów z Belgią. Trzeci, decydu­
jący mecz, na neutralnym boisku, 
zadecyduje o awansie do finałów 
mistrzostw świata.

Porażki w grupie IV doznała 
drużyna Portugalii. Przegrała ona 
w Bukareszcie z reprezentacją Ru 
munii 0:2. W Brnie Czechosłowa­
cja zwyciężyła Turcję 3:1. Awans 
z tej grupy uzyskała Portugalia.

(P)

Sejmowa Komisja Zdrowia i Kul­
tury Fizycznej rozpatrzyła projekt 
budżetu na rok 1966 Głównego Ko­
mitetu Kultury Fizycznej i Tury­
styki. Informację na ten temat 
przedstawił przewodniczący GKKF 
i T, Włodzimierz Reczekl

Projekt przewiduje zwiększenie 
o 33,4 proc, dochodów budżeto­
wych oraz o 17 proc, wydatków 
w porównaniu z przewidzianym 
wykonaniem w roku ubiegłym. 
Wzrost dochodów wynika z rozwi­
jającej się działalności resortu, a 
w szczególności Zjednoczenia Prze 
mysłu Sprzętu Sportowego oraz 
PBP „Orbis”, których zadania ule 
gają poważnemu zwiększeniu. Po 
stronie wydatków nastąpi pewne 
zwiększenie kredytów dla organi­
zacji społecznych, nadzorowanych 
przez GKKFiT, gdyż dotacje te 
w ciągu lat 1962—1965 uległy znacz­
nemu ograniczeniu. Wzrost ten 
nie zaspokaja jednak rosnących 
potrzeb.

W. Reczek stwierdził, że pro­
jekt przyszłorocznego planu 
GKKFiT przewiduje m. in. dalszy 
wzrost turystyki, zwłaszcza zagra­
nicznej turystyki przyjazdowej z 
krajów kapitalistycznych. Zakłada 
się, że uzyskane na tej drodze 
wpływy dewizowe będą o 13,8 
proc, wyższe od przewidzianego 
wykonania w roku bieżącym. 
Przekaże się do eksploatacji no­
we miejsca noclegowe i gastrono­
miczne oraz zwiększy zdolność 
eksploatacyjną w bazie „Orbis” 
o 16,9 proc.

W projekcie planu inwestycyj­
nego na 1966 rok przeznacza się 
63,2 min zł na budownictwo spor­
towe oraz 51,9 min z.ł na budow­
nictwo turystyczne. Ze środków 
tych prowadzona będzie budowa 
takich obiektów przemysłowych, 
jak: wytwórnia nart w Szaf-a- 
rach, wytwórnia sprzętu sporto­
wego we Wrocławiu, Krośnie i 
Bielsku, budowa: pływalni i sal 
gimnastycznych. Ponadto GKKF 
i T przeznaczy, ze środków Tota­
lizatora Sportowego 55—60 min 
zł na pomoc przy budowie urzą­
dzeń sportowij^i, wznoszonych w 
czynach spowznych. Popierane 
będą również inicjatywy, zmie­
rzające do rozbudowy szkolnych 
urządzeń sportowych. Planuje się 
także organizowanie sieci wypo­
życzalni sprzętu sportowego.

W 1966 roku kontynuować się 
będzie proces upowszechnienia 
sportu i wychowania fizycznego 
przede wszystkim drogą rozwija­
nia masowego ruchu spartakiad, 
rozszerzania działalności zrzesze­
nia LZS oraz Towarzystwa Krze­
wienia Kultury Fizycznej. Dążyć 
się będzie również do poprawy sy 
tuacji w zakresie wychowania fi­
zycznego w szkołach. Kontynuo­
wane będą przygotowania do Ig­
rzysk Olimpijskich w 1968 roku.

zakresie turystyki szczegól­
ny uwagę zwróci się na kontynuo 
wanie prac, mających na celu 
kompleksowy jej rozwój, ze spe­
cjalnym uwzględnieniem turysty­
cznego zagospodarowania kraju.

Następnie wysłuchano kerefera- 
tów podkomisji kultury fizycz­
nej, sportu i turystyki.

Po interesującej dyskusji Komi­
sja przyjęła projekt planu i bud­
żetu GKKFiT na 1966 rok i po- 
sfanowiła wystąpić z wnioskiem 
do Komisji Planu Gospodarcze­
go, Budżetu i Finansów o jego 
zwiększenie o 25 min zł na dofi-

nansowanie wydatków na wy., 
wanie fizyczne i sport w 
nych Związkach Sportowych, 
rodkach TKKF i LZS. (PAP)
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Na stadionach 
i w halach

Dużym zainteresowaniem ci^ 
się w Poznaniu mecz boksery 
mistrzostwo II ligi pomiędzy 
pią i przodownikiem w tabeli 
Łabędy. Wygrali nieznacznie 6 
cie 11:9. Swój sukces mają jee- 
do zawdzięczenia słabemu ką 
piętowi sędziowskiemu, ks 
skrzywdził pięściarzy Olimpii 
trzech wagach, szczególnie je^ 
młodego Trzmiela. Nie pow;o( 
się również drugiemu reprej, 
tantowi Wielkopolski — kali$k 
Prośnie. Uległa ona Gwardii 
Białegostoku 6:14.

Hokeiści na trawie poznański 
go Lecha wygrali w Jugosk, 
pojedynki z drużyną „Mlados"; 
i z Treśnianką 2:1.

Zapaśnicy Poznania stoczyli»; 
ki ze zmiennym powodzenia 
Energetyk pokonał w stylu kią 
cznym Flotę Gdynia 5,75:3,St, 
Swarzędzka Unia przegrała:? 
fawagiem Wrocław 3 : 5.75. Pc: 
nani zajmują w tabeli trzecie es 
sce za Legią i Siłą. Energe- 
znajduje się na siódmym miejs 
W stylu wolnym mecz dwóch 
kalnych, rywali Posnanii i Lej 
zakończył się wysokim zwya 
stwem kolejarzy 0,5 : 8,75. Posn 
nia wystąpiła w składzie moa 
odmłodzonym.

Międzypaństwowe spotkanie । 
gimnastyce mężczyzn, które odh 
ło się w Krakowie, pomiędzy n 
prezentacjami Polski i CSRS o 
grali Polacy 282,75 : 282,00.
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Po niedzielnych meczach o s W 
strzestwo Polski w hokeju na i 
dzie w tabeli prowadzi Podia "T 
przed Pomorzaninem i GKS K i
towice.

W ostatnim dniu pobytu pilb 
rzy ręcznych Cottbusu (NRD) - 
zegrany został w Poznaniu turni 
seniorówf, w którym pierws 
miejsce zajęli goście, wyprzete 
jąc AZS, Grunwald, Nielbę 
growiec, Energetyka i Ostrorie

w 
nu 
ot

P

W meczu ciężarowców 
pokonała Szwecję 5:2. (p)

W n&ózym

Pohl d:

sześciu ko

W sobotę i niedzielę odbyły się kolejne spotkania mistrzostwo 
ekstraklasy koszykarek i koszykarzy. Duży sukces odniosły zawod­
niczki poznańskiej Olimpii, które po zwycięstwach nad mistrzem 
Polski — krakowską Wisłą i Koroną, uplasowały się po - - - 
lejkach spotkań na czele tabeli.

Gdyby lak grali lechici w W 
czach ligowych jak pcdcias nit 
dzielnego meczu z Zagłębieni:' 
loby więcej powodów do oph 
mizmu. Poznaniacy opuści 
wprawdzie boisko pokonani P- 
ale pozostawili bardzo piwie* 
ne wrażenie na licznie pinbt 
łych widzach. Na zdjęciu: traf

Lecha — WHfig w akd

A oto szczegółowe rezultaty:
I liga kobiet

Lech — Wisła 
Olimpia — Korona 
ŁKS — Spójnia 
Ślęza — AZS Toruń 
Polonia — AZS AWF 
Lech — Korona 
Olimpia! — Wisła 
ŁKS — AZS Toruń 
Ślęza — Spójnia

TABELA:
I. Olimpia
2. Spójnia
3. Wisła
4. ŁKS
5. Lech
6. Korona
7. AZS AWF
8. Polonia
9. AZS Toruń

10. Ślęza

6
6
5
5
6
5
5
5
6
5

ii
10
9
9
9
7
7
7
6
6

I liga mężczyzn
Sparta — AZS AWF 
Wisła — Polonia
Legia
■Start

Śląsk 
Ślęza

Wybrzeże — ŁKS 
AZS Toruń — Lech 
Sparta — Polonia 
Wisła — AZS AWF 
Legia — Ślęza 
Start — Śląsk 
Wybrzeże — Lech 
AZS — Toruń — ŁKS

TABELA
1. Wisła
2. Legia
3. ślask
4.

6.
7.
8.

AZS AWF 
Wvbrzeżc 
AZS Toru*5 
Sparta 
Start

6
6
6
6
6
6
6
6

11
11
10
10 
in 
in
9
8

51:82 
53:49 
86:83 
78:55 
67:49 
66:43 
67:66 
91:66 
70:78

342:310 
414:383
346:222
374:327 
332:367 
224:249
283:311
239:280 
328:4.39
304:3^8

59f4 
86173 
94:90 
77:57 
91:67 
83:60 
68:65 
82:65 

105:70
80:69 
92:50 
91:76

470:378
533:464
500:406

483:421 
484:450 
380:40?
453:453

9.
10.
ii.
12.

Polonia
ŁKS 
Lech 
Ślęza

6
6 
6
6

8
7
7
7

Liga wojewódzka kobiet

Olimpia II Poznań — 
Energetyk Poznań

Gwardia Piła Górnik konin
RKKS Rawicz —

Lech II Poznań
AZS Poznań —

Włókniarz Kalisz

TABELA
114:33

428:480
459:530
341:442
369:508

56:38
46:45

33:59

W podobnych, fatalnych wam?

2.
3.

AZS 
Lech II 
Energetyk

4. Olimpia" II
5. Gwardia Piła
6.
7.
8.

Włókniarz Kalisz 
Górnik Konin 
Rawicki KKS

Liga wojewódzka

4

4 
4
4
4 
4
4

8
8
7
6
6
5
4
4

396:170 
231:144 
222:164 
214:186
2v
172:335 
145:207 
143:255

mężczyzn
Ostrovia Ostrów —

Warta Poznań
Polonia Leszno —

AZS Poznań
KKS Rawicz —

Stal Ostrów
Górnik Konin —

Lech II Poznań
Victoria Jprocin —

Olimpia Poznań

TABELA:

2.
3.

5. 
e.
7.
8.

AZS 
Olimpia 
Ostro via 
Stal Ostrów 
Rawicki KKS 
Warta
Górnik Konin 
Polonia Leszno

9. t ech TI
10. Victoria Jarocin

5
5
5
5
5
5
5
5

5

10 
9
8
7 
7
7
7
7
7
6

kach walczyli na boisku Po!’* 
rugbiści o mistrzostwo PobL 
Drużyna Czarnych z Bytomia*’ 
grała 29:0 z poznańską Polooi* 
zapewniając sobie tym zwyc* 
stwem ty'uł wicemistrza PoM

54:90

69:60

66:53

59:90

390:236
414:279
311:323
282:300
237:314
317:327
317:310
246:325 
250:271
307:411

Zapaśnicy Lecha i Posnanii 
kali sie w meczu o misłfiosl^ 
I ligi w stylu wolnym. Reprei# 
fant Lecha Duchyński Ina 9^ 
w zwycięskim pojedynku * 

rem Posnania.
Fot. (3) k. Przychodź
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Pracownicy poszukiwani
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemy­
słowego w Poznaniu, ul. Ratajczaka 46, przyjmie za­
raz do pracy w Poznaniu 50 ROBOTNIKÓW NIEWY­
KWALIFIKOWANYCH. Praca w akordzie, uposaże­
nia według układu zbioroyzego pracy w budowni­
ctwie. Hotel robotniczy dobrze wyposaż''"— bezpłat­
ny, stołówka na miejscu. Zgłoszenia przyjmuje Dział 
płacy i Pracy, Poznań, ul. Ratajczaka 46, II piętro,
pokój 9. W8027

KSIĘGOWEGO MATERIAŁOWEGO (siłę męską) — 
z przygotowaniem zawodowym i praktyką — przyj- 
mą Zakłady Mięsne w Gnieźnie.

Zgłoszenia wraz z życiorysem prosimy kierować 
$ do Sekcji, Kadr Zakładów Mięsnych w Gnieźnie, ul.

‘Zę Przy Rzeźni nr 2.
\ __---------------------- W8168

Miejski Zarząd Budynków Mieszkalnych w Między­
rzeczu zatrudni natychmiast 2 TECHNIKUM 'BU­
DOWLANYCH z uprawnieniami. Po okresie prób­
nym mieszkanie zapewnione. Wynagrodzenie do 
uzgodnienia na miejscu. W8178

Dyrekcja Zakładów Zbożowo - Młynarskich „PZZ” 
w Kętrzynie, ulica Chopina 1, zatrudni TRZECH
MŁYNARZY w młynie pszennym. Wymagane świa- 
dectwo mistrzowskie albo czeladnicze i co najmniej 
trzy lata pracy na stanowisku młynarza walcowego. 
Warunki pracy i płacy zgodnie z układem zbioro­
wym. W perspektywie jest możliwość uzyskania mie­
szkania spółdzielczego. Zgłoszenie przyjmuje się pęd 
wyżej podanym adresem. W8179

■
Jii

Kierownictwo Szkoły Podstawowej nr 72, w Pozna­
niu, ul. Świerczewskiego 53, zatrudni zaraz DRU­
GIEGO PALACZA C. O. Wynagrodzenie i warunki 
pracy do omówienia w kancelarii kierownika szkoły
w godzinach od 8—15. I1l54g

ii

Wydział Komunikacji PWRN zatrudni z dniem 
J grudnia 1965 r. — GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO 
w Zarządzie Gospodarstw Pomocniczy*”' ze znajo­
mością księgowości przemysłowej. Od kandydata wy­
magane jest wykształcenie wyższe i 4 łatrnraist' i 
lub średniej 8 lat praktyki. Warunki płacy i pracy 
do omówienia na miejscu. Pc okresie próbnym 
możliwość uzyskania mieszkania. Zgłoszenia przyj­
muje Wydział Komunikacji PWRN, Poznań, płac Ko- 
legiacki 17, pokój 263. K7989

’oi 
na

Poznańskie Zakłady Koncentratów Spożywczych za­
trudnią zaraz INŻYNIERA MECHANIKA n? stano­
wisko kierownicze, 3 TECHNOLOGÓW lub CHEMI­
KÓW z wyższym wykształceniem na stanowiska 
majstrów w działach produkcyjnych. Zgłoszenia kan­
dydatów w Dziale Kadr i Szkolenia, Poznań, ulica 
Bałtycka 85. Dojazd do pracy zapewniony. K8G83

ec;

>s 
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Spółdzielnia Mieszkaniowa „Osiedle Młodych” w Po- 
nianiu, ulica Głogowska 99 — zatrudni' zaraz PA­
LACZY C. O. oraz POMOCNIKÓW PALACZY. Wy­
nagrodzenie wg układu zbiorowego pracowników 
Spółdzielczości. 12240g
Zakłady Przemysłu Metalowego H. Cegielski w Po- 
maniu przyjmą zaraz powyżej 18 lat mężczyzn do 
pracy na trzy zmiany w następujących zawodach:

TOKARZY, FREZERÓW, WYTACZARZY. WIER­
TACZY. STRUGACZY i SZLIFIERZY — wyuczo­
nych, przyuczonych i na przyuczenie, miejsco­
wych i na dojazd do 50 km.

Zgłoszenia osobiste przyjmuje Dział Ewidencji Oso- 
bowej przy ul. Dzierżyńskiego nr 223/229, pokój 101. 
Wynagrodzenie według stawek Ministerstwa Prze-
mysłu Ciężkiego.

u

Uczniów przyjmę. Stolar­
nia, Poznań, Strzelecka 13. 

 9671g
Uczennice w zawodzie kra 
wiectwo damskie przyj- 
mę. Zgłoszenia: tel. 5’1-32, 
od godz. 18—20. 12246g

K3183

fi
Id

Potrzebna pomoc domo­
wi dochodząca dp dwoje 
dzieci, z gotowaniem. O-

Cukiernik starszy, dobry 
fachowiec i uczeń notrzeb 
ny na stałe. Ul. Nad 
Wierzbakiem 10, Ciastkar- 
r.'a. i2300g

ftrty Biuro 
Gn.nwaldzka 
lhr7g.

Ogłoszeń.
19 dla

Angielskiego, niemieckie­
go, francuskiego lekcji u- 
dzieli Szamarzewskiego 16
m. 6. 11249g

Pomoc domowa na kilka 
godzin dziennie lub na 
stałe potrzebna. Również

Matematyki udzieli od 
godz. »16. Czechosłowacka 
23b m. 10, Dębiec. 11250g

emerytka.
IM b.
Poszukuję

Dąbrowskiego
________ 1H93g

dochodzącej
wychowawczyni do sześ­
cioletniego chłopca z pro 
wadzeniem domu. Walki 
Młodych 3 m. 6, godz. 18. 
________________ U238g 
Palacz z uprawnieniem! 
przyjmie . pracę w godzi­
nach nocnych. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 11224g.

Przyrjmę prace zlecone 
maszynopisania. Wanda 
Gładysz, ul. Głuszyna 208
m. 8. U267g
Uczniów powyżej lat 16 
w zawodzie elektroinsta­
lacyjnym przyjmę. Poz­
nań, ul. Polna 7 m. 2.

11280g
Ślusarz i tokarz wysoce 
kwalifikowani potrzebni. 
Poznań, Staszica 21, War-
sztat. U299g

Dnia 19 listopada 1965 r. zasnęła w Panu, opa­
trzona Sakramentami św., przeżywszy lat 86, śp. 

Marsa Józefa Mayowa 
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, ‘dnia 23 bm., 

o godzinie 11.15, z kaplicy cmentarnej na Juni­
kowie.

O bolesnej stracie zawiadamia
SYN Z RODZINĄ

12370g
KtZMKKKUMC'

Dnia 19 listopada 1965 r. zmarł no długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 
św., mój drogi i troskliwy brat, nasz kochany 
kuzyn i wujek, przeżywszy lat 7-2, śp.

MARSAN BUJAKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 23 bm., 

o godzinie 14.15 z kaplicy cmentarnej na Tu­
niko wie.

W głębokim smutku pogrążona 
SIOSTRA Z RODZINĄ

Poznań, ul. Strusia 5 m. 5. 12314g

Dnia 20 listopada 1965 r. zmarł w wieku lat 66 

koi. Stefan Wróbel 
były kierownik Szkoły Podstawowej nr 1 

w Buku.
Zmarły pozostawił dobre wspomnienie w 

pie nauczycielskiej, jak również w licznej 
szy wychowanej przez siebie młodzieży.

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w Buku, we wtorek, 

dnia 23 bm., o godzinie 15.

gru- 
rze-

OGNISKO ZNP BUK
KOMITET RODZICIELSKI 

GRONO NAUCZYCIELSKIE 
________________ ____12376g

Bnia 19 listopada 1965 r. zmarł nagle

Władysław Kubala 
uczeń Technikum Mechaniczno - Elektrycznego 

dla pracujących w Poznaniu.
W Zmarłym tracimy wzorowego ucznia 1 do­

brego kolegę.
Dyrekcja Grono Nauczycielskie 

Samorząd Szkolny
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 23 bm., 

o godzinie 15 z kaplicy cmentarnej Bożego Ciała, 
przy ul. Bluszczowej.
p 12362g

®s«nn

Grunwaldzka 19-

trycznej, blacharkę i lakier, samochodów

świdrów i
świdry

wiertła

Poszukuję pomocy domo­
wej do dziecka, śródmie­
ście. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
11340g.

Panienka przyjmie naukę 
w zakładzie fryzjerskim 
(pilnie). Oferty Biuro O- 
głoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 11339g.

„Autosmar” — Fabryczna 
hr 14, przyjmie pracow- 
n’ka ze znajomością ob­
sługi samochodów. U413g

Pomoc do półtoraroczne­
go dziecka potrzebna za­
raz. Zgłoszenia: Krzy- 
mień — Mielżvńskiego 16 
m. 6, godz. 18—19. 11542g

Mgr matematyki (asy­
stent) udzieli korepetycji 
(również zbiorowo). Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 11338g.

Trzyjmę ucznia w zawo­
dzie ślusarskim. Poznań, 
ul. Roosevelta 12. 11419g

W ramach usług dla ludności
Przychodnia Medyczna

*

Kupię „Warszawę” 204 z 
nowym lakierem. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
!0754g.

SPÓŁDZIELNIA PRACY „SPEDYTOR 
W POZNANIU, ul. Dąbrowskiego 89

WYKONUJE WSZELKIE PRACE W ZAKRESIE
naprawy podwozi, silników, instalacji elek-

USŁUGI SĄ WYKONYWANE ODWROTNIE.
____  K8156

NOWOTOMYSKJE PRZEDSIĘBIORSTWO 
PRZEMYSŁU TERENOWEGO
W NOWYM TOMYŚLU, ul. Parkowa 2

UPŁYNNI NASTĘPUJĄCE ASORTYMENTY

Potrzebna gosposia lub 
pomoc domowa. Kanc’er 
ska 11 - Grunwald. 11579g

Kupię garaż blaszany. O- 
ferty z- podaniem ceny i 
opisem złożyć Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dła 
12343g.

'PS®
Folie kosmetyczkowe — 
grubość od 0,01 mm, zło­
cone, wielobarwne, wklę­
sło-wypukłe, dotychczas 
nie produkowane w kraju 
(arkusze od zł 15,—) pro-
dukuje: „Termoplast”
Warszawa, Al. Jerozolim­
skie 85, tel. 21-10-65.
_____________________ K8083
Wózki dziecięce, wtellsi 
wybór oraz materace — 
ws.elkle rozmiary Dolecą
Brzozowska Poznań
Czerwonej Armii 10.

100855

Pelisę, maszynę „Singer”
damską męską tanio
sprzedam. Poznań, Chwiał 
kowskiego lOa m. 17.
_____________________ 11550g
Sprzedam wozy: kryty 
„karetka”, wolant jesio­
nowy, dokart jesiono­
wy. wózek wyścigowy
„sulka” wszystko ogu
micne w idealnym stanie. 
Sznry wyjazdowe: 1 para 
zwykłe, 1 para chomąto- 
we. dwa siodła sportowe 
z kompletami, śrutownik 
walcowy. Wojkiewicz, Po 
znań 11, Mińikowo, ul. 
Nowosądecka 5 (stacja 
Poznań-Starołęka). 11388g

Spółdzielcza

w Poznaniu
ul. 23 Lutego 40 (narożnik ul. Zamkowej) — tel. 596-05 
przyjmują lekarze specjaliści z zakresu: 
chirurgii, ginekologii i laryngologii.
Gabinety chirurgiczny i ginekologiczny czynne przed 
i po południu.
Zabiegi pielęgniarskie cały dzień.
Wszelkie informacje: telefon 596-05.
ul. Piekary 22/23 — telefon 587-80:
przyjmują lekarze specjaliści z zakresu:
Chorób wewnętrznych (przed i po południu), 
chorób oczu, chorób nerwowych, chorób skórnych, 
chorób reumatycznych, chorób serca.

świdry 
świdry 
świdry 
świdry 
świdry 
świdry 
świdry 
świdry

RCKf 0 10 mm —- 795 set.
RCKf 0 12 mm — 508 szt.
RCKf 0 14 mm —— 1.C56 szt.
RCKf 0 IG rr • —— 1.620 szt.
RCKf 0 18 mm 484 szt.
RCKf 0 20 mm — 399 szt.
RCKf 0 22 mm — 1.089 szt.
RCKf 0 25 mm 92 szt.
RCKf 0 28 mm — 666 szt.
RCKf 0 30 mm — 192 szt.
DWKf 0 9 L-240 140 szt.
DWKp 0 10 L-240 —- 926 szt.

K8111

Sprzedam samochód, Swa 
rzędz, Rybacka 13. 11546g

Parcelę 1.682 ml w Kie- 
krzu (pozwolenie na bu­
dowę) sprzedam, wydzier 
żawię. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
1122%.

„Syrenę 101” jak nowa z 
radiem sprzedam. Poznań, 
Chełmońskiego 3 m. 19.

Gniezno! Sprzedam Wart 
burga Wengerek, Dą­
brówki 28, tel. 17-30.

11450g

Sprzedam tanio samochód 
małolitrażowy „Opel - O- 
limpia”. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 11503g.

Kupię wyłączony samo­
dzielny pokój z kuchnia
z wygodom
oferty Biuro 
Grunwaldzka 
HOllm.

Szczegółowe 
Ogłoszeń,
19 dla

Pana na wspólny pokój 
nrzyjmę. Saperska 33 m.
5. U273g
Poszukuję lokalu na ciche 
rzemiosło (może być piw­
nicą). Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
12224g.
Zamienię 3-pokojowe 
mieszkanie z wygodami 
w Gorzowie Wlkp. na po 
dobne w Poznaniu. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 11370g

2 pokoje z wygodami w 
Świdniku koło Lublina — 
zamienię na mieszkanie 
w Poznaniu. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 11367g.

W dniu 19 listopada 1965 r. zmarł nagle nasz 
pracownik, kierownik Wydziału produkcyjnego 
PZE „Alco”

Władysław Kubala
W Zmarłym Zakład stracił sumiennego i 

nego pracownika.
Współpracownicy

Rada Zakładowa

ofiar-

Rada Robotnicza
Komitet Zakładowy

Dnia 22 listopada 1965

Dyrekcja
PZPR

K8219

r. zasnęła w Bogu, 
po długich i ciężkich cierpieniach, nasza naj­
droższa mama, teściowa i babcia, ukochana sio-
stra, szwagierka, bratowa, kuzynka i ciocia, śp. 

z DURÓW

ZOFIA HAŁASIKOWA
Msza św. żałobna odprawiona zostanie w śro­

dę, dnia 24 bm., o godz. 8 w kościele N.P.N.M.P. 
na Głównej.

Pogrzeb tego samego dnia o godzinie 14 na 
cmentarzu na Głównej.

Strapiona RODZINA
Poznań, ul. Główna 56. 12393g

t-------- ~“
Dnia 21 listopada 1965 r. zmarł po ciężkiej 

chorobie, opatrzony Sakramentami św., mój 
ukochany mąż, ojciec, brat, teść, dziadek i pra­
dziadek, przeżywszy lat 77, śp.

JERZY
powstaniec wielkopolski

Msza św. żałobna i pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 24 bm. na cmentarzu parafialnym na 
Sołaczu.

Wyprowadzenie zwłok z kaplicy cmentarne] 
nastąpi o godzinie 14.30.

W głębokim smutku pogrążona 
ZONA Z RODZINĄ 

Poznań, Zakopane, Bydgoszcz, Stróżewo,
Glasgow. 12373g

Dnia 17 listopada 1965 r. zmarła W wieku lat 60, 
nasza długoletnia pracownica

Helena Mayer
W Zmarłej tracimy serdeczną koleżankę i su­

miennego pracownika Prezydium Dzielnicowej 
Rady Narodowej Poznań - Wilda.

RADA ZAKŁADOWA i PRACOWNICY
Pogrzeb odbył się w dniu 20 bm., o godz. 12.10 

na cmentarzu górczyńskim.
12349g

Okazja! Sprzedam spiesz­
nie parcelę ca 1400 m*.
budowlaną, 
a'tana na

opłotowaną, 
wolnostojący

domek. Sroczyński, Poz­
nań - Starołęka, Skawiń­
ska 16. 11232g
Sprzedam działkę pod bu­
dowę w Swarzędzu. Ta- 
dc usz Łowinski, Swa­
rzędz, Rynek 18. 11306g
Sprzedam parcelę z peł­
nym uzbrojeniem pod 
zabudowę trójniaka z za­
twierdzonym p'anem za­
budowy przy ul. Podcho­
rążych. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 11261g.

* Laboratorium analiz lekarskich — czynne od 7—17 
(wyniki analiz w tym samym dniu).
Pracownia EKG — czynna codziennie prócz sobót od 14—16. 
W Poznaniu na telefoniczne zgłoszenie wykonujemy ba­
dania EKG w domu pacjenta.
Wizyty domowe — na telefoniczne zgłoszenie nr 587-80.
Pracownia Rentgenologiczna — ul. Podhalańska 5.
Skierowania wydają Przychodnie przy ul. 23 Lutego 40 
i Piekary 22/23.
Lekarz specjalista chorób dziecięcych — przyjmuje co­
dziennie od 17—19, przy pl. Wielkopolskim 5, tel. 551 56.

K7809

Kupię sad względnie o- 
gród do 0,7 ha, przy Poz­
naniu. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
U247g.

Sprzedam zelektryfiko­
wane gospodarstwo 9 ha, 
w tym 1,5 ha łąki, zie­
mia pszenno - buraczana 
przy domu. Wyroślak, OI- 
szewo, poczta Stare Bo­
janowo, pow. Kościan.

11332g

Sprzedam parcelę pod ni­
skie budownictwo (Staro-
lęka Wielka), 
wskaże Biuro 
Grunwaldzka 
11296g.

Adres 
Ogłoszeń, 
19 dla

Gospodarstwo 1 ha przy 
Szamotułach sprzedam 
względnie zamienię na 
parcelę, w Poznaniu. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
UM7g.
A frakcyjną połowę domu 
b^żnia czego, komfortowo 
wykończony, 4 pokoje, 
wygodami zaraz do obję­
cia, sprzedam spiesznie, 
429.000 zł wpłaty 326.zł 
reszta ceny amortyzacyj­
na hipoteka. W Poznaniu, 
dom przedwojenny, wy­
łączony, wolne 3 pokoje, 
cena 150.900 zł. Zgłoszenia: 
Adamski. Poznań, Matej­
ki 33a. Poza tym przyj­
muje nowe zlecenia do 
sprzedaży dla poważnych 
pozami ejscowych reflek- 
tantów. 12/OOg

Komunihały
Dnia 29 listopada 1965 r. o godzinie 14, w Poznaniu, 
przy ulicy Grunwaldzkiej 65, odbędzie się II LICY­
TACJA samochodu osobowego „Warszawa”, forte­
pianu marki „Bliithncr” i maszyny do szycia „Vesta”, 
oszacowanych na łączną sumę 104.000 zł, a należących 
do ob. Adama Pas’era.

Ruchomości można oglądać w dniu licytacji, 
w miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

K8208
Komornik Sądu Powiatowego 

Rewiru VIII w Poznaniu

Przetargi

Zgubiono rękawiczkę mę­
ską lewą, zimową. Dziel­
nica Dębiec, bloki. Pro­
szę o zwrot, Dzierżyń­
skiego 102 m. 9. 12366g

Ftzybłąkał się pies czar-
ny, rasa 
brać w 
Zwierząt,

mieszana, ode- 
Schronisku dla 

Poznań, ulica
Świerczewskiego 266.

12377g

Zapisy na kursy pisania 
na maszynie i stenogra­
fii przyjmuje Woj. Dy­
rekcja Kursów Stów. Ste 
nografów i Maszynistek 
w Polsce, Poznań, Cheł-
mcńskiego 7. 11538g
Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna 
Poznań, Al, Marcinkow­
skiego Ja. narter. lOTlOc
Maszynopisania uczę (ko­
repetycje). Marcinkow­
skiego-26 m. 26, II po­
dwórze; I piętro. 10187g
Parasole — wyrób — na­
prawa. Ratajczaka 20 przy
pasażu „Apollo’ U406g

W dniu 21 listopada 1965 r. zmarła po długiej 
i ciężkiej chorobie, opatrzona Sakramentami 
św., moja najdroższa żona, matka, teściowa, 
siostra i babcia, przeżywszy lat 77, śp.

z CIECHOWSKICH

Jadwiga Gabryelewicz
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 24 bm., 

o godzinie 13.15 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie.

Msza św. żałobna odprawiona zostanie w dniu 
27 bm4, o godzinie 7.15 w kościele Najśw. Zba-

W ciężkim smutku nogrążony 
MĄŻ Z RODZINĄ

Poznań, 27 Grudnia 19 m. 7. 12405g

Dnia 21 listopada 1965 r. zmarła nasza naj­
droższa matka, teściowa i babcia, śp.

Mieczysława Plejer
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 24 bm„ 

o godzinie 11.10 na cmentarzu parafialnym Bo­
żego Ciała, na Dębcu.

Stroskani
CÓRKA, ZIĘĆ, SYN, SYNOWA I WNUKI 

12411g

Dnia 20 listopada 1965 r. zmarła, namaszczona 
Olejami św., moja najukochańsza żona, śp.

Jadwiga Staniszewska
z domu ŻUBER

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 24 bm., 
o godzinie 13.45 na Junikowie.

Ciężlro strapiony
MĄZ Z SYNAMI

Poznań, Strusia 3. I2374g
MBmr——m j, MraaaanMH* EBaaamnMi

Dnia 17 listopada 1965 r. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św., w wieku 95 lat, śp.

z JEZIERSKICH

Michalina Seweryssowa Samukka
i pochowana została 19 listopada br. w Wiele­
niu nad Notecią. .

Nabożeństwo żałobne za spokój duszy drogiej
naszej Cioci odbędzie się w piątek, dnia 26 bm., 
o godzinie 9, w kościele Najśw. ’
w Poznaniu, o czym eawiadamia Krewnych,

Zbawiciela

Przyjaciół i Znajomych, 
pogrążona w żałobie 

RODZINA 
Poznań, Bydgoszcz, Czempiń, Katowice,

Pleszew, Warszawa. 12397g
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im Marcina Kasprzaka. Poznań, ul. Zwierzyniecka 3, M-6

Spółdzielnia Pracy „Samochód” Poznań, ul. Jac­
kowskiego 49, ogłasza II PRZETARG NA REMONTY 
KAPITALNE FREZAREK:

1. FYC—25 nr inwent. 402-2,
2. 2 FXA nr inwent. 402-3.

Wyjaśnień dotyczących remontu udzieli Dział Tech­
niczny Spółdzielni. Termin wykonania remontu do 
31 stycznia 1966 r.

Oferty prosimy składać do dnia 9 grudnia 1965 r.
Otwarcie ofert nastąpi 10 grudnia 1965 r., o godz. 9. 

Do udziału w przetargu zapraszamy przedsiębior-
stwa: państwowe, spółdzielcze i prywatne. 

Zastrzegamy dowolny wybór oferenta. K8124
Akademia Medyczna zwraca się do przedsiębiorstw 
państwowych, spółdzielczych i prywatnych o zło­
żenie OFERT NA ROZBIÓRKĘ BUDYNKU MIESZ­
KALNEGO parterowego, częściowo drewnianego 
oraz budynków warsztatowych i gospodarczych — 
przy ulicy Krzyżowej 16 i budynku mieszkalnego 
drewnianego typu barakowego na podmurówce mu­
rowanej przy ul. Krzyżowej 15.

Oferty w terminie 7 dni od daty mniejszego ogło­
szenia przyjmuje Dział Inwestycji AM w Poznaniu, 
przy ul. Fredry 10, I piętro, pokój 7, gdzie można 
uzyskać bliższe informacje dot. robót rozbiórko-
wych.

Dr med. Kazimierz Ean- 
dych, specjalista - urolog. 
Poznań, pl. Wolności 9, 
po urlopie wznowił przy

K8130

jęcia. H064g
Profesoc liceum udziela 
lekcji: matematyki, che­
mii, fizyki, rosyjskiego. 
Telefon 664-02. 11787g

Pragniesz szczęśliwego 
małżeństwa? Napisz: „Ve- 
nus”, Koszalin, Kolejowa 
nr 7. Błyskawicznie prze- 
ślemy krajowe adresy.

K7992

.. - .............................................

WdBUDW i UełbwbosI
RADIO — PROGRAM I: — Fala 1322 m i UKF 

69,74 MHz — 7.15 Piosenka dnia; 7.20 B^uzyka po-
ranna; 7.45 Aud.
i aktualn.; 8.30 Muz. po pul.

,Błękitna sztafeta”; 8.05 Muzyka
9 Aud. pt. „Chłopiec

wyciągający cierń z nogi”; 10 Radioprohlcmy; 
10.15 Konc. muzyki polskiej; 11 „Te książki warto 
przeczytać” — aud. E. Zusin; 11.15 Muz. lud. na­
rodów radzieckich; 11.35 Grają polskie zespoły 
rozrywkowe; 12.05 Stan pogody; 12.25 Rolniczy 
kwadrans; 13 Aud. pt. „Z mikrofonem u profesora 
Zielonego”; 13.20 Kompozytor tygodnia; 14 „Gos­
poda pod kurtyną” — aud. w oprać. E. Ziegler;
14.29 Ałessandro Scarlatti Koncert F-dur; 14.30
Zagadki muzyczne; 15.05 Aud. dla uczniów szkół 
średnich; 15.25 Pieśni i arie starowłoskie; 15.45 Ra-
diowy kurs jęz. ang.; 16.10
„Rytm”; 16.35 Program młodzieżowy 
17.05 Koncert życzeń; 17.40 „Popioły”

Młodzieżowe Studio
„Jak żyja”; 
— pow. St.

Żeromskiego; 18.05 Aud. Red. Społ.; 18.20 Koncert 
dnia; 19.15 Publicystyka międzynarodowa; 19.25 Gra 
Zespół Władysława Byszewskicgo; 19.45 „Trzy słoń­
ca na pięciolinii”; 20.26 Wiadomości sportowe; 
20.30 Program wieczoru; 20.35 „Pułapka miłości” — 
słuch, wg komedii P. Marivaux; 21.35 Radiowy 
Zespół „Studio M-2”; 22 Wieczorny konc. życzeń 
miłośników muzyki poważnej.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 12.06, 15, 18, 20, 23.01.
PROGRAM II: — Fala 407 m i UKF 66,62 MHz — 

7.25 „Pięć minut odpowiedzi”; 7.45 Piosenka dnia; 
7.50 Muż. poranna; 8.35 „Z notatnika reportera”; 
8.50 Przegląd czasopism regionalnych; 9.05 Koncert 
dnia; 9.50 Publicystyka międzynarodowa; 10 Nieza­
pomniane melodie; 10.40 Z życia ZSRR; 11 Józef 
Haydn: Jesień w oratorium „Pory roku”; 11.40 
Aud. Red. Ekon.; 12.10 Wolna trybuna radiowa; 
12.25 Pogadanka pt. „O środkach chemicznych do 
ochrony warzyw”; 12.30 SoJ|ści w muzyce rozryw­
kowej; 13 Tropami ludzi i pieśni; 14.30 „Podróż­
nik, pisarz, archeolog” — aud. E. Bojarskiej; 14.45 
Aud. „Błękitna sztafeta”; 15 Czytamy „Ruch Mu­
zyczny”; 15.30 Dla dzieci — ode. pow. J. Tomina 
pt. „Czarodziej chodził po mieście”; 18.25 Felieton 
Bogusława Koguta — „Listy spod lipy”; 16.35 Ar­
cydzieła muzyki chóralnej; 17.50 Radioexpress; 
18 Aud. aktualna Wł. Goszczyńskiego; 18.10 Zespoły 
dixielandowe; 18.35 Aud. pt. „Znam tylko Wasze 
listy”; 18.50 Uniwersytet Radiowy — cykl: „Roz­
mowy z profesorem Groszkowskim” — rozmowa II 
w opracowaniu Jacka Kunickiego; 19.05 Muz. i ak­
tualności; 19.30 Kalejdoskop kulturalny; 20 Repor­
taż literacki; 29.20 Rozmaitości muzyczne; 21.27 
Kronika sportowa i wyniki Totalizatora Sporto­
wego; 21.40 Muz. tan.; 22.25 „Ambicje i starty”; 
22.40 Muz. tan.: 23.20 „Horyzonty muzyki”.

WIADOMOŚCI: 5, 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 12.08, 16, 
19, 21, 23.50.

TELEWIZJA: 10 „Wiosna we wrześniu” — film 
prod. CSRS od 1. 16; 16.50 Program dnia; 16.55 Wia­
domości dziennika TV; 17 D!a dzieci Kino „Ptyś”; 
17.20 Siadami Pitagorasa — teleturniej; 17.50 „W 
Tien-Szanie” — rep. film.; 18.05 Dla młodych wi­
dzów z cyklu „Zapraszam na wtorek wieczór”; 
18.35 „Skrzyżowanie dróg” — mag. społ.; 18.55 
„Próby” — miesięcznik konsumenta; 19.30 Dobra- 
ąoc i dziennik TV; 20 Wywiad z zastępcą przew. 
Kom. Nauki i Techniki ministrem Janem Chyliń­
skim; 20.15 „Wiosna we wrześniu” — film prod. 
CSRS od 1. 16; 21.40 Wszechnica TV; 22.05 Dziennik 
TV; 22.20 „Do was rodzice” — program pt. „Jesz­
cze o prywatkach”.



Koordynacja i koncentracja
Podczas ostatniej kampanii wyborczej do Sejmu i rad na­

rodowych mieszkańcy naszego województwa postulowali bu­
dowę i modernizację szeregu zakładów lecznictwa otwarte­
go i zamKniętego oraz aptek. Spora część tych wniosków 
me została przyjęta do realizacji z braku środków inwe­
stycyjnych na lata 1966—-1971L

A więc z jednej strony duże 
potrzeby (zarówno w zakresie 
rozwoju sieci placówek jak i 
poprawy wyposażenia już ist- 
niejących), z drugiej zaś brak 
środków. Z tych też względów 
w województwie (poza Pozna­
niem) w przyszłej pięciolatce 
mamy realizować tylko jedną 
dużą „inwestycję leczniczą”, 
budowę szpitala powiatowego 
w Koninie.

Niedofinansowanie służby 
zdrowia wymaga podjęcia wie 
lu wszechstronnych poczynań 
M. in. koncentracji funduszy 
iprzeznaczonych na podnosze­
nie stanu zdrowotności) znaj­
dujących się w posiadaniu róż 
nych instytucji (np. związków 
spółdzielczych). Obecne rozpro 
szenie tych środków nie po­
zwala na zaspokajanie poważ­
niejszych potrzeb. Tym bar­
dziej że „fundusze zdrowotno­
ści” nie zawsze są właściwie 
wykorzystywane.

Z problemem tym wiąże się 
instytucja -społecznych komi­
tetów przy placówkach służby 
zdrowia, komitety takie skła­
dają się z przedstawicieli kil-

Czas nagli

Rolnicy pow. Turek 
zalegają z dostawami
Mimo że zbliża się koniec 

roku, powiat Turek nie uporał 
się jeszcze z realizacją obo- 
wiązkowych dostaw. Wpraw­
dzie w ubiegłym miesiącu .sytu 
acja uległa znacznej poprawne, 
ale zaległości są nadal duże.

Do końca października br. 
plan operatywny skupu zbo­
ża wykonany został zaledwie 
w 79,2 proc, w tym plan obo­
wiązkowych dostaw w 85 proc 
Przodują nadal gromady: Grzy 
misze w, Brudzew, Malanów i 
Wyszyna. Natomiast na końcu 
są niestety gromady: Cielce, 
Piekary, Słomów Kościelny i 
Kowale Pańskie.

W skupie żywca można za­
uważyć niekorzystną przewagę 
skupu wolnorynkowego nad 
obowiązkowymi dostawami. Po 
mimo realizacji planu opera­
tywnego w 92,6 proc, obowiąz­
kowe dostawy osiągnęły zale­
dwie 59,8 proc. Najlepsze w7yni 
ki mają gromady: Malanów. 
Chlewo. Tuliszków i Brudzew7. 
Najsłabiej przebiega skup w 
gromadach: Szadów Pański, 
Wyszyna, Przykona i Tokary. 
W dostawach ziemniaków, na­
silenie dostaw nastąpiło do­
piero w listopadzie: przoduje 
znów gromada Malanów7 w7raz 
z Brudzewem, Władysławo­
wem i Koźminem, (ws) 

Od stycznia 1966 r.

„Gospodyni wiejska“ - tygodnikiem
„Gospodyni Wiejska” — dotychczasowy dwutygodnik — zostanie 

1 stycznia 1966 r. przekształcona w tygodnik.

Czytelniczki znajdą W tygodni­
ku szerokie poradnictwo ze wszy­
stkich dziedzin, związanych z ży­
ciem i pracą kobiety wiejskiej. 
W szerszym zakresie, niż to bjdo 
możliwe w dwutygodniku, „Go­
spodyni” pcdejmie popularną 
wśród czytelniczek problematykę 
gospodarstwa domowego. A więc 
takie sprawy, jak: organizacja 
pracy, nowoczesne urządzenia 
domu, racjonalne żywienie rodzi­
ny. Uzupełnia ten dział poradnic­
two z zakresu modnego i este­
tycznego ubierania sfę, a także 
pielęgnacji urody.

Rola kobiety wiejskiej nie ogra 
nicza się tylko do organizowania 
życia rodzinnego, stąd też duże 
zainteresowanie czytelniczek nie­
którymi zwłaszcza działami pro­
dukcji rolnej. Temu zaintereso­
waniu wychodzi naprzeciw tygod 
nik. Wszechstronne poradnictwo, 
dotyczące przede wszystkim cho­
wu drobiu, hodowli bydła i trzo­
dy chlewnej oraz uprawie wa­
rzyw i kwiatów, i związane z tą 
praca problemy, tzw. małej me­
chanizacji w rolnictwie — to ob­
szerny7 dział, prezentowany Czy­
telniczkom w każdym numerze 
,.Gospodyni”.

Te podstawowa działy w tygod­
niku określają jego charakter: 
poradnika na co dzień dla każdej 
kobiety zarówno gospodyni, jak 
i matki.

Czytelniczki znajdą w tygodni­
ku artykuły i reportaże, poświę­
cone sprawom kultury, współży-

ku zakładów pracy sprawują­
cych patronat nad jakimś za­
kładem leczniczym.

Patronat ten ma się przeja­
wiać w rzeczowej i finansowej 
pomocy.

I tak też często bywa w 
praktyce. Zdarzają się nawet 
poważniejsze inwestycje prze­
prowadzane w szpitalu przez 
patronujące zakłady. Np. w 
Siemianowicach kopalnia i hu- 
^a. ,wy^udowały w szpitalu 
miejskim salę rehabilitacyjną 
i klub, a obecnie przystąpiły 
do budowy nowoczesnego od­
działu. Śląskie zakłady prze­
kazują też szpitalom drogo­
cenny sprzęt (aparaty rentge­
nowskie i EKG) dotychczas 
nie w pełni wykorzystywany 
w górniczych placówkach służ 
by zdrowia.

Przytaczamy tu przykłady 
działalności śląskich komite­
tów po prostu dlatego, że w 
fym regionie pracują one naj­
bardziej efektywnie. W Kato- 
wickiem też instytucja spo­
łecznych komitetów patronu­
jących szpitalom jest najbar­
dziej rozwinięta. W całym kra 
ju komitetów takich mamy 
180, podczas gdy na Śląsku — 
80, w województwie poznań­
skim zaledwie 10. A przecież 
i w naszym regionie niemało 
jest potentatów przemysło­
wych (choćby w Ostrowie, Ka­
liszu i w Zagłębiu Konińsko- 
Tureckim, gdzie zresztą po­
trzeby w zakresie lecznictwa 
są szczególnie duże), którzy 
mogliby udzielić służbie zdro­
wia wydatnej pomocy. Z ko­
rzyścią dla siebie. Tak — bo 
przecież szpitale (znów sięga­
my do śląskich doświadczeń!, 
świadcząc na rzecz patronują­
cych zakładów, prowadzą 
wśród ich' pracowników sze­
roko zakrojoną działalność pro 
fiłaktyczną (masowe badania, 
np. rentgenowskie czy oku­
listyczne, specjalistyczny nad­
zór nad zakładowym zespołem 
leczniczo-zapobiegawczym itd.)

Rozwój społecznych komite­
tów nie może być jak dotych­
czas jedynie sprawą związków 
zawodowych. Również rady 
narodow7e powinny bardziej in 
teresować się tą instytucją 
Nawiasem mówiąc, właśnie od 
ścisłego współdziałania związ­
ków zawodowych i tereno­
wych organów administracji 
(szczególnie stopnia powiato­
wego i miejskiego) zależy po­
prawa działania służby zdro­
wia. Współpraca taka potrzeb­
na jest nie tylko w zakresie 
wspomnianej już koncentracji 
środków, ale także pełnego wy 
korzystania bazy materialnej 
służby zdrowia.

Niejednokrotnie zdarza się, 
że przyzakładowa placówka

cia w rodzinie i środowisku, roz­
woju usług, zmierzających do ul­
żenia w pracy kobiecie wiejskiej, 
problemom życia społecznego i 
kulturalno-oświatowego wsi — 
słowem, tym wszystkim proble­
mom, które mają istotny wpływ 
na kształtowanie oblicza wsi no­
wej, współczesnej, (na)

TEATRY

LISTOPAD Klemensa, 
Felicyty

23
wtorek Słońce: 7.29—15.51

W POZWANIU
POLSKI — /g. 19 „Marchołt 

gruby a sprośny”; NOWY — g. 
16 „Niebieski ptak”; OPERA — 
g. 19 „Straszny dwói”; OPERET­
KA — nieczynna; MARCINEK — 
„Najdzielniejszy” — fi a VI Festi­
walu Teatrów;

W WOJEWÓDZTWIE
NOWY TOMYŚL — „Dziewczy­

na z manekinem”.

KINA
CHODZIEŻ — Ceramik: „Zycie 

prywatne”; Noteć: — „Hud, syn 
farmera”; CZARNKÓW — „Billy 
kłamca”; GNIEZNO — Lech: „Su­
sza”; Polonia: — „Lampart”; 
GOSTYŃ — „Niedziela w Avray”; 
JAROCIN — Echo: „Judex aibo 

przemysłowej służby zdrowia 
znajdująca się w mieście po­
wiatowym posiada cenną apa­
raturę. Korzystają z niej tyko 
pacjenci — pracownicy danego 
zakładu. Pozostali mieszkańcy 
tego miasta powiatowego chcąc 
nie chcąc muszą jechać na ba­
dania do Poznania. Tego ro­
dzaju sytuacje są wynikiem 
resortowych podziałów służby 
zdrowia (przemysłowa, kolejo­
wa, wojskowa). Koordynacja 
działania wszystkich rodzajów 
służb zdrowia z pewnością po­
zwoliłaby zapobiec marnotraw 
stwu (trudno inaczej nazwać 
niepełne wykorzystanie drogo 
cennej aparatury).

Szukając rezerw, trzeba je­
szcze wspomnieć o konieczno­
ści lepszej realizacji inwesty­
cji. Dotychczas bowiem niemal 
zawsze budowa leczniczych 
placówek (ostatnie przykłady: 
Ostrów, Gostyń, Słupca) ko­
sztuje znacznie drożej niż pier 
w?otnie planowano. Przyczyn 
błędów nie należy szukać w 
planowaniu, lecz w rozrzutno­
ści i brakoróbstwie.

M. Ł.

Kłopoty pasażerów
PKS w Książu

Coraz więcej pasażerów ko­
rzysta z komunikacji autobu­
sowej PKS na trasie z Książa 
do Śremu. Nic też dziwnego, 
że autobusy nie mogą ostatnio 
zabierać wszystkich chętnych.

Przykładem może być dzień 
18 bm., kiedy autobus PKS na 
trasie Chwałkowo-Kościelne— 
Książ—Śrem wyjeżdżający z 
Książa do Śremu o godz. 6.58, 
był tak przepełniony, że żaden 
z pasażerów w Książu do nie­
go się nie dostał.

•Kierujemy więc apel pod 
adresem dyrekcji PKS w Po­
znaniu. Czy nie dałoby się 
'wprowadzić na trasie Książ— 
Srom jeszcze jednego połącze­
nia autobusowego? (su)

finiszu

Dobre wyniki 
pleszewskich fabryk
W Komitecie Powiatowym 

PZPR v/ Pleszewie dokonano 
oceny realizacji planu 5-let- 
niego przez wszystkie zakłady 
powiatu pleszewskiego. Naj­
lepiej pracowała Pleszewska 
Fabryka Aparatury która plan 
1961—65 wykonała w dniu 31 
maja br. Do końca roku za­
kład ten -wyprodukuje dodat­
kowo aparatów przemysłu spo 
żywczego za 60 min. zł. Tym 
samym plan eksportu 5-latki 
zostanie wykonany w 144 proc.

Na apel KW odpowiedziały 
także pozostałe zakłady Ple­
szewa: np. Przedsiębiorstwo 
Przemysłu Terenowego zadania 
5-latki wykonało 19 paździer­
nika br. Już 15 maja plan 
5-letni wykonały przed termi­
nem także m. in. Zakłady Mły 
narskie. Spółdzielnia Mleczar­
ska w Kowalewie, Spółdzielnia 
Mleczarska w Dobrzycy. Spół­
dzielnia Inwalidów „Zryw”, 
Spółdzielnia Usługowa „Spe­
dytor”.

Razem Zakłady które przed 
terminem wykonały 5-Iatkę, 
dadzą państwu dodatkową 
produkcję wartości łącznej 
104.154. 000 zł.

dki)

zbrodnia ukarana”; Cristal; — 
„Bokser i śmierć”; KALISZ — 
Kosmos: „Dzień za dniem bez na­
dziei”; Oaza: — „Święta wojna”; 
Stylowe: — „Żołnierz królowej 
Madagaskaru”, „Za króla i oj­
czyznę”; Wolność: .— „Karambol”, 
„Latający profesor” (bajki); Sy­
rena: — „Przygody Hucka”, 
„Herbaciarnia pod Księżycem”; 
KĘPNO: — „Druga młodość cio­
ci”; KŁODAWA — nieczynne; 
KOLO — nieczynne; KONIN — 
Energetyk: „Popioły” (I i II s.); 
Górnik: — „O życ:e dla Ruth”; 
KOŚCIAN — „Denuncjacja’; KRO 
TOSZYN — „Szeherezada”; LE­
SZNO — „Starcy na chmielu”; 
MIĘDZYCHÓD — „Mysz, która 
ryknęła”; NOWY TOMYŚL — „M. 
— morderca”; OBORNIKI — „Lu- 
peni 1929”; OSTRÓW — Roma: 
„Przybycie Tytanów”; Słońce: — 
„Popioły” (I i II s.); OSTRZE­
SZÓW — „Generał”; PIŁA — 
Iskra: „Na tronach zbrodni”; Ko­
ral: — „Kto7 ' ok ciebie”; PLE­
SZEW — „i > Rzymu”; RA­
WICZ — „Hrr .ia Monte Christo”; 
SŁUPCA — „The Beatles”; ŚREM

Kto posiada materiały 
dotyczące Łambinowic?

W Łambinowicach, woj. opol­
skie, tworzy się jedyne w kraju 
muzeum, poświęcone martyrologii 
jeńców wojennych.

W związku s tym, Prezydium 
Zarządu Okręgu ZBoWiD w Po­
znaniu zwraca się z apelem o 
składanie pod adresem Wydziału 
Kultury Prezydium Wojewódz­
kiej Rady Narodowej w Opolu 
wszelkich paxniątek i materiałów, 
związanych z tym ośrodkiem mę­
czeństwa i kaźni. Szczególnie za­
chęca się byłych uczestników o- 
bozu w Łambinowicach o kiero- 
wanie pod wyż 'j wymienionym 
adresem wspomnień własnych, za 
chowanych reliktów obozowych, 
świadectw pobytu i innych ma­
teriałów, które mogłyby stano­
wić przedmiot tworzonej ekspo­
zycji muzealnej, (na)

W szkołach Wielkopolski

Życzenia i kwiaty dla nauczycieli
Uroczyście obchodzono Dzień Nauczyciela w Wielkopolsce. 

Odbyły się m. in. liczne akademie przygotowane przez komi­
tety rodzicielskie szkół oraz rady narodowe. Oto relacje na- I 
szych korespondentów z imprez, które zorganizowano w ca­
łym województwie z okazji święta.
PLESZEW — Niezwykle u- 

roczyście obchodzony był 
Dzień Nauczyciela w powiecie 
pleszewskim. Organizatorem 
uroczystości były gromadzkie 
rady narodowe, Zarządy Gmin 
nych Spółdzielni „Samopomoc 
Chłopska” oraz komitety rodzi 
cielskie. Odbyły się spotkania 
z terenowymi działaczami i 
wieczornice, dzieci obdarzyły 
swych wychowawców kwiata­
mi. Uroczystości powiatowe od 
były się pod znakiem Jubileu­
szu 60-lecia Związku Nauczy­
cielstwa Polskiego. Nauczycie­
le otrzymali dyplomy, nagro­
dy i wyróżnienia. (Iki)

KOŁO — Uroczystości Dnia 
Nauczyciela odbyły się we 
wszystkich szkołach powiatu 
kolskiego. Organizatorem by­
ły rady harodowe, komitety ro 
dzicielskie i komitety opiekuń­
cze — zakładów pracy. Wielu 
nauczycieli otrzymało nagrody 
pieniężne od Wydziału Oświa­
ty, a nauczyciele — emeryci 
nagrody od władz związko­
wych. (Ig)

OSTRZESZÓW — Już w go­
dzinach rannych w sobotę 
na ulicach Ostrzeszowa i 
na drogach wiejskich można 
było spotkać dzieci odświętnie 
ubrane niosące naręcza kwia­
tów, przeznaczonych dla wy­
chowawców i nauczycieli. 
Wszystkie uroczystości upłynę 
ły w bardzo miłej atmosferze. 
W godzinach popołudniowych 
nauczyciele przybyli na spotka 
nie z gospodarzami powiatu.

KROTOSZYN — Wielu nau­
czycieli z Krotoszyna udekoro­
wanych zostało — Złotymi 
Odznakami ZNP. M. in. odzna­
czenia takie otrzymali J. Kacz 
marek — kierownik szkoły w 
Smolicach i Władysława Wajs 
z Krotoszyna. Kilka osób otrzy 
mało dyplomy uznania przy­
znane przez ZG ZNP przyzna­
ne za pracę związkową. (IGJ)

LESZNO — Pdłodzież lesz­
czyńskich szkół nie zapomnia­
ła o emerytach i chorych nau­
czycielach w dniu ich święta, 
składając im wizytę, złożyła 
zarazem życzenia i obdarowa­
ła upominkami. Na podkreśle­
nie zasługuje postawa młodzie 
ży leszczyńskiego Liceum Pe­
dagogicznego. 38 uczniów tej 
szkoły oddało krew w miejsco­
wym szpitalu, która potrzeb­
na była ciężko chorej byłej 
nauczycielce Liceum. (R)'

PIŁA — We wszystkich szko 
łach podstawowych, zawodo­
wych, technikach i liceach, o- 
gnisku muzycznym i przed­
szkolach Piły odbyły się uro­
czystości z okazji Dnia Nauczy 
cielą. Serdecznie dziękowano

— nieczynne; ŚRODA — „Ol­
brzym”; SZAMOTUŁY — „Wło­
szki i miłość”; TRZCIANKA — 
„Człowiek z I-go stulecia”; TU­
REK — „Lemoniadowy Joe”; WĄ 
GROWIEC — „Tudor”; WOLSZ­
TYN — „Panienka z okienka”; 
WRZEŚNIA — „The Beatles”;

W POZNANIU
FOTOPLASTIKON — g. 12—21 

„Florencja i Werona”.

MUZEA

ARCHEOLOGICZNE (Mielżyń- 
skiego 27/29) — g. 9—15.

BRONI (St. Rynek) — g. 10—15, 
HISTORII M. POZNANIA (Stary 

Rynek) — g. 9—15.
INSTRUMENTÓW MUZYCZ­

NYCH (Stary Rynek 5) — godz. 
9—15.

KULTURY I SZTUKI LUDO­
WEJ — g. 10—15.

NARODOWE — Al. Marcinkow­
skiego — g. 9—15.

MILITARIUM (Cytadela) — g. 
12—15.

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
(Zamek Przemysława) — g. 10—15,

,/Pobranie za południk uf ‘Kattez*

im za codzienny trud, wszędzie 
życzeniom towarzyszyły narę­
cza kwiatów. ' W akademiach 
i spotkaniach uczestniczyli 
przedstawiciele KP PZPR i 
Prezydium MRN. Organizowa­
ły je m. in. komitety rodzicie! 
skie i opiekuńcze.

(KO

Równie uroczysty charakter 
miały obchody Dnia Nauczy­
ciela w pozostałych powiatach. 
W Gostyniu wręczono pierw­
szym lokatorom klucze od mie 
szkań w nowo wzniesionym Do 
mu Nauczyciela. W Ostrowie 
nauczyciele otrzymali odznaki 
1000-lecia Państwa Polskiego, 
a w Grodzisku młodzież przy­
gotowała bogatą część arty­
styczną dla swoich wychowaw 
ców.

400 tys. na STOS 
w Pleszewie

Podobnie jak w latach u- 
biegłych Pleszew znajduje się 
w czołówce powiatów świad­
czących na rzecz Społecznego 
Funduszu Odbudowy Kraju i 
Stolicy. Za okres 1Ó miesięcy 
1965 roku społeczeństwo wpła­
ciło na ten cel prawie 400.000 
zł., co stanowi 95.8 proc, pla­
nowanych wpływów. Roczne 
plany wykonały już gromady: 
Gołuchów, Kucharki i Wie- 
czyn oraz Pleszew. Niezadowa­
lająco przebiega realizacja 
świadczeń w gromadach: Gi­
załki, Białobłoty i Taczanów.

(hs)

...i przekroczenie planu 
rocznego

w Ostrzeszowie
Zbiórka na Społeczny Fun­

dusz Odbudowy Kraju i Stoli­
cy w Ostrzeszowie przeznaczo­
na jest głównie na rozbudowę 
miejscowego Szpitala Powiato 
wego. Do końca października 
br. plan roczny zbiórki wyko­
nany został w 92 proc. Najle­
piej spisała się młodzież szkol 
na, bowiem plan roczny zreali­
zowała już w 125 proc. Rów­
nież pracownicy poszczegól­
nych zakładów ostrzeszow’- 
skich zrealizowali w 119 proc. 
Gorzej natomiast ze świadczeń 
na SFOS wywiązują się rol­
nicy, swój plan roczny zreali­
zowali zaledwie w 63,7 proc.

WYSTAWY
PAWILON MEBLOWY (Swa­

rzędz, ul. Wrzesińska nr 98) — 
stara wystawa meblowa — godz. 
9-17.

KLUB MPiK (ul. Ratajczaka 39) 
Wystawa fotograficzna pt. „Po­
znańskie Teatry Dramatyczne w 
20-leciu” — g. 10—22.
I KLUB ZNP (pi. Wolności 5) — 
Wystawa malarska nauczycieli 
, amatorów — Zarza.du Dzielnico­
wego Poznań-Grunwald — godz. 
10—22.

WOIT (Stary Rynek 10) — „O- 
biektywem przez Związek Ra­
dziecki” — fotogramy Z. Zielo- 
nackiego — 9—17.

PTF (ul. Paderewskiego nr 7) 
„Krajobraz Wielkopolski” — g. 
10—19; niedziela — g. 11—17.

BWA i ZPAPr (St. Rynek, Arse­
nał). — „Ogólnopolska Wystawa 
Młodej Grafiki” — czynna co­
dziennie, oprócz poniedziałków w 
godz. od 10—18; niedziele i świę­
ta — 10—17.

W Państwowym Teatrze im. ty 
Bogusławskiego w Kaliszu odby. 
ła sie ostatnio nowa orapremie. 
ra współczesnej sztuki Stcfanj 
Bratkowskiego „Pogranicze pq. 
łudnik 15".

Sztuka ta została nagrodzona 
na konkursie teatru Ateneum y 
Warszawie i temat jej dohcjy 
gigantycznej budowy w Turoszo. 
wie.

Spektakl wyreżyserowała Alo. 
na Obidniak, scenografie zapro- 
iekfował Ailan Rzepka. Opraco. 
wanie muzyczne Marek Lusztią, 
Autorem zdjęć wykorzystany^ 
w scenografii jest Stanisław 
Cwiertniak. Udział biorą m. in, 
Zofia Ciesielska, Urszula Nowac­
ka, Andrzej Adamczewski, Kazi, 
mierz Gawęda, Marek Kołacz- 
kowski, Bogdan Kopciowski, Je- 
rzy Łapiński, Władysław Mad«j, 
Zbigniew Nawrocki, Feliks Szaj- 
nert (na)

Bohaterski czyn 
nagrodzony medalem 
Miła uroczystość odbyła się 

ostatnio w Państwowym Gos­
podarstwie Rolnym Żelice 
pow. Wągrowiec. Na zebraniu 
załogi „Medalem za dzielność 
i odwagę”, nadanym przez Ra­
dę Państwa — udekorowany 
został Jan Troszczyński — pra 
cownik miejscowego gospoda: 
stwa.

Latem br. Troszczyński ura­
tował życie 7-letniemu chłop­
cu — tonącemu w żelickim sta 
wie. Bohaterskiego robotnika 
nagrodziła również Rada Za­
kładowa, wręczając mu pa­
miątkowy zegarek. (kdw)

Wągrowiec

Narada spółdzielców
W Wągrowcu obradowała Po 

wiatowa Komisja Współdziałania 
Wiejskich Organizacji Spółdziel­
czych. Tematem posiedzenia była 
sprawa organizowania wspólnych 
narad nad gromadzkim planem 
gospodarczym.

Drugim ważnym zagadnienie^! 
jakie stawia sobie Powiatowa KO" 
misja Współdziałania, to zespole­
nie środków finansowych, prze­
znaczonych dla spółdzielni. Koor­
dynacja tych środków pozwoli na 
lepsze ich wykorzystanie. Przy' 
szłe narady gospodarcze ustalą 
cele, na jakie środki te zostaną, 
przekazane. (Kdw)

Rcwe oświetlenie 
ulic w Pile

Egipskie ciemności panowały 
dotychczas na przedmieściącl1 
Piły. Dopiero od ubiegłej soboty 
zaświeciły się na staszicówce la® 
py rtęciowe, najnowszej polskie! 
konstrukcji. Także ul. Wysoka <1* 
czekała się wreszcie lamp elek­
trycznych.

i w miejscach publicznych, tel< 
99; nagłe zachorowania w donn* 
— tel. 544-44 i 544-45; porady le­
karskie — tel. 637-35.

WOJEWÓDZKA STACJA PR - 
(ul. Kościuszki 103), tel. 566-68.

APTEKI: Marcinkowskiego U 
(czynna całą dobę) DYŻUR NOC' 
NY: Główna 53 i Starołęcka 79.

LEKARZ WETERYNARII - 
Miejska Lecznica dla Zwierząt, 
ul. Grunwaldzka 248, telefon 635-31 
— godz. 8—21 (w nocy — nagle 
wypadki).

W całości Piła wzbogaciła sR 
o 72 punkty świetlne, m. in. 
Placu Powstańców Wielkopolskich 
i przy ul. Bydgoskiej, aż do nŁ 
Wawelskiej. K. C.

DYŻURY
SZPITAL KLINICZNY IM. PA­

WŁOWA — okulistyka, intem*> 
chirurgia (ul. Garbary 17, telefc® 
nr 510-21).

STACJA POGOTDWIA RATUN­
KOWEGO M. POZNANIA (Cheł­
mońskiego 20) obsługuje tylko n« 
terenie Poznania wypadki uliczne


